
.A. Opłata pocztowa ui,zczona rycułtem . Dziś 10 stron i (odatek ilustrowany. 

.NQ 30. Niedziela, dn. 18 października 1931 r. Rok I. 
Redakcja: ul. Cegielniana 1e 19, telefon I 34-S5. II Ce"""" a ~O JCrr. II Administracj&.; uJ. Cegielniana 19, teJ. lSł-8a. 
Redaktor przyjmuje od godz. 7-0 wiecz. ..IL..&. c=::; ~ Reklamacje przyjmuje się tamie. 

. " pOWlesc agasa 
Ostatnie widzenie w więzieniu. -- Tablica i chryzantemy. -- Złe skłonności za młodu. 

Pierwsze występy na "WodniakuH
• Opinja kamienicy przy ul. Głównej 18. 

Mały, łysy, oblazły człeczyna. Z ak-. / 
lIamitnego kołnierza grauatowego palta 
wyłania si, drobua glowa, śmiesznie o
aadzooa na wątłych barkach. 'fwarz ua
ra, ziemista, wargi bez koloru, oczki ma-

. leń ki e, wodniste osadzone gl~boko -

. patl"Lą w jedlin punkt. 
Ma lat 2S, a bruzdy, worane w po

lic/li i czolo, każą przypuszczać, że ma 
Jat cóna,jm,niej . c;zte.rdzieści. 

.D'dy 1l.owstaje i idzie pod bagnetami 
eskortoj4CYCP go policjantów, zdaje si~ 
uginali pod ciężarem tycia, które, płyn4c 
krętym i mętnym nurtem, zawiodło go 
na szubienicę. 

To Fagas. 
Na rachitycznyeh, kabł~kowatych no

gach wypełza ta poczwarna fgorka II pu
dła lawy osłarżonych i automatycznie 
porusza się, sunąc ku drzwiom, które 
mu wskazują. 

a nikogo nie patrzy, nikogo nie wi
dzi. Nie intere uje go ta sala, natloczo
na tłumem ciekawych, gdzie znajdujl\ się 
liczne jero ... narzeczone. 

Robi wraunie, że nil! zd3je on Robie 
sprawy z tego, gdzie jest i jaki będzie 
jego koniec. 

Patrząc na Fagasa, gdy siedzi tyłem 
odwrócony do sali, trudno uwierzyć, by 
ten strzęp lndzki, sterany tyciem, unu
rZllny w ' rynsztoku wielkomiejskim, 
wprost flzy.cznie był zdolny do zamor
do.wania czlowleka. 

J' ak stojąca, zgnHa woda w sadza w
ee ma wyr.wy i głębie nieoczekiwane 
pod BWą zmąconą powierzchni!} - tak 
Fagas kry;e poza nieprzeniknionl} maską 
p.iet~o Dami.ętnojci zbrodniczych, niepo
jQtyeh dla ludzi. 

Tak samo trndno zJ'ocnmieć, CMIIl po
traf,ł au pociągnłĆ ku 8óbie JdUra mło
dych, niedogwiadcWJlych dziewcząt, <pra
wie d:&ieci, które wgpomagaly go da'tka- ' 
mi pieni~żuemi i szukały jego towarzy
.twa. 

Straszliwy wyrok, o,łollZony na sali 
8łdowej, nie wyprowadził FagasIl z jego 
kataleptycznej niemal apatji. Obojętność 
ogłuslonego zwierzęcia towarayszyła mu 
aż do szubienicy, na której zawisnął. 

Zabiłem i będę -wisieć. 
o godaini& S-ej wieczorem w kance

larji więliennej Fagas widział się po raz 
ostatni z matką w asysteucji naczelnika 
więzienia i dozorcy. 

fagas na ławie 
oskarżonych pod 
strażą. Dowody 
rzeczowe na sto
le sędziowskim: 
zrabowane przed 
mioty i toporek, 
którym fagas za
mordował swoją 

ofiarę· 

Widzenie Irwalo I ól godziny. Spo
wiedź mordercy bj!a krótka i fanta
styczna. 

- Zabilem l l lęrl~ ~isieć, - lItówił 
- bo mialem ua Sztarka zloŚć. Za te 
100 złotyc h, o k tóre mnie po~ądzil, prl1:y
siłgł.m mu zemst ~. Spotk81~m akurat 
dnia tego dwie kobiety. Upiły mnie. 

Jak przYMzed/em do Sztarka, bylem 
pijany. Uderzyłem go rllz w glowę, 
a on aoi zipnie. Trocbę dych&l, ale wi
działem, te już nic z niegll uie hędzie. 
Zrobiło mi SU} żal (!) i d~bilem go. 

Pod szubienicą. 
Wiadomość o odrLUceniu prośby o u

laskawieIJie przyjq:t Faga~ ze spokojem. 
ClilI) ooc aż do CHWIli egzeltucji spę

dził w celi z księdzem-spowiednikiem. 
Gdy wyprowadzono go na podwórzec 

wi~zienny powiódł oki~m po z~branych. 
Zapytał o mal kę , która, W myśl re

gulaminów wi~zleunycb, nie mogła być 
obecua przy ~gz"k ucji. 

Po 'chwlli kal żawital mu oczy i 
wprawnym rucbtm zarZUcił pl}llę na 
szY.ię· 

DoczesulI w~drówka Fagasa skończy
ła się. 

Golgota matki. 
Ni~ki parterowy domek przy ul. Głów

nej. Wi~lki. ciemlly dziedziniec. W tym 
domu mieszka njeszcz~8na matka straco
nego Fagasa. 

Wysoka, szczupła, czarno odziana 
niewiasta w chustce zawieszonej ~od 
brodę, przyjmuje nas wybuchem {kania. 

- Troje Ich miałam proszę pana. 
Dwoje pomarło teraz ten ostatni. 

Traglczn~ szloch zamarł w tem zda
niu. na wąskich, bezkrwistych wargach. 
Osiemnastoletni 11 córkę straciła biedna 

matka przy wybuchu maszynki naftowej. 
- Spaliła &ię, proszę pana. A potem 

mąż umarł na suchoty, ~am sama 
na świe cie. Na Boskim już sqdzie mój 
syT\. nieszczęśliwy. Jaki on tam był dla 
'udzi, ale dla mnie byt dobry. 

A teraz nawet nie wiem gdzie pc
chowany. 

Poszukiwanie ciała. 
Rano o 7-ej matka skazanego udała' 

się do więzienia, prosząc o wydanie ciała. 
Skierowano ją do prosektorium przy ul. 
Łąkowej. 

W prosektorium oświadczono, że cia
ło zostało wywiezione w niewiadomym 
lrierunku. 

Nieszczęsna kobieta udała się do 
księdza - spowiedni~a, który wyraził 
przypuszczenie, że stracony został po
chowany na Mani, gdzie chowają zabój-
ców. . 

Na 1'1ani jednak grobu nie odnalazła, 
zaś służba oświadczyła, że w dniu. wczo
rajszym żadnego pogrzebu nie było. 

- I tak go będę szukać , aŻ znajdę, 
bo muszę spełnić jego ostatnią wolę. 

Ostatnia wola. 
- Jakaż to ostatnia wola? 
- Prosił, żebym na grobie jego po-

stawiła ta błicę z napisem: .synowi- roz
darte serce matki·. I prosił, żebym na 
grób jego przyniosła doniczkę z chry' 
zantemą· 

Czy panowie nie wiedzą dokIId mam 
pójść, żeby ciało wydoli.. , 

Sentymentalne . chry~ 
zaJitemy. 

Pr.zerażojąca w swej prostocie opo
wieść matki. Spowiecłź biednego serca, 
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które w największym, napiętnowanym 
przez spoleczeństwo zbrodl\larzu-widli 
tylko syna, którego zły los- wydarł jej 
i którego grobu odnaleić nie mote. 

J akl)ż w porównauiu z tym najgl~b-
8zym bólem straszliwą grolPskl) wydaje 
Rię ta .osłatuia woja" morderry, r~uca
jąc>go w koszmarnym cieniu lZubieniey 
sentymentaln4 prośbę o doniczkę chry
zantem ... 

Głos kamienicy. 
Kamienica przy ul. Głównej 18 też 

ma swój głos w tej sprawie. l to nie 
byleiaki. Po tym bowiem dziedzińcu bie
gał Fagas, jako wyro tek. I trzeba to 
8wierdzić, że ten szary, wymiękly, opa
nowany złemi na!!,gami wykolejeniec od 
naj młodszych lat zdQ.dzał najgor ze 
skłonnośei, których ukoronowaniem był 
stryczek. 

Bano go się w kamienicy, jak ognia, 
choć słaby był i uiepozorny. 

U uikano go. I wiedziano. że jeśli się 
coś wydarzyło, to pewnikiem zmalował 
Adam. 

Znikał na całe miesi,ee, potem nagle 
się zjawial, jak f"ntom grozy, na tem 
typo~ em, łódzkiem pod wór ku. 

Matka, jak to matka, informuje kto. 
z usłużnych 8łsiadów. Jak UCIekał i zni
kał niewiedzieć gdzie, to mu nOSIła je
dzenie i spotykała sie z n-im po bra
maeh. 

Kradł na "Wodniaku". 
Kradł na Woduym rynku, co slll da-

10 - drób z WOlÓW, jako sIady cbło
pak. 

Potem siedział VI wił}zieuiu, mówił, 
że w woj~ku, ale .tdezenterował·. A i 
teraz niedawno go tajniaki Ilautaly, JA 
~o lUnego, aż tu się wydało, te en 
':;ztarka zabił. 

W swej odpyebającej, trasaoej hiltorji 
ruia! Fagas kartę do~ć taj~mnicą i ni8-
wyjaśnionlł - był aonaty i dzietny. ale 
w ostatniej od8łonie jego ~yci& żoua nie 
uwała si~. 
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LAVAL W WASZYNGTONIE? 

Czy Ameryka porzuci 
parytet złota. 

Jeszcze 200 miljonów dolarów dla Niemiec. 
PARYŻ, 17.10. • \tatin" omawia. w 

dłuższym artykule podróż Lavala do Wa· 
szyngtonu. 

M Itliwl\ jest jednak zmiana tycb wy
płat na świadczenia \li' natnr/.e. Będzie 
to maksimum u tęP.tw ze strony Francji, 
co umotliwi NIemcom zwalczame kryzysu 
gosprlllllrczego'. 

50 miljonów dolal ów złota dziennie 
do Europy. 

odpływa 

W sprawie przedłużeuia moratorjum 
Hoovera Francja u wata, że fakt ten 
miałby ujemue na~tępstwa na życie go
spodarcze z~interesowanych państw, na· 
tomiast byłaby gotowa na zmni~jszeuie 
sumy dłngów np. o 50 proc. 

Stanowiłoby to of, arę na korzyść Ni.
miec w wysil kości około 200 miljonów dl)· 
larów rocznie. 

ChroDlona część odszkodowań niemil'c 
kich mogłaby być przez pew ien czas 
przekilzywana B nkowi wypłat mięrlzy· 
narodowych w B Izylei ni~ w rlp', .. izach, 
lecz w markach, zaś Bank utyłby tych 
sum na poparcie krajów, znajdującyeh .ię 
w trudnych warunkach gospodarczych 
i fin ,nsowych. 

"Matin" twierdzi, że rZlld franco ki 
byłby gotów zgodzić się na stopniowe 
zmnipjszeme wyllatków na zbrojenil\ pod 
dwoma waronkl\mi: 

Co SIę tyczy sytuacji finansowej, to 
Francja nie ma-zauf .. nia,po waluty opar
tPj na b l metahżmie, ponieWAŻ srebro po
dlegl\ zbyt wieI im wabaniom. 

RZ/lrl fl'llncuski nie ndzieli kredytu 
ampryklló,kim lub an!\,iel.kim bankom, 
które wSiutek lekkomyślnycb inwestycyj 
aWyl·h kapitAłó w w Europie środkowej 
lub Am"ry~e południowej popadły w tru· 
dnoścl f .. ,ansowe. 

W drodze 'do Ameryki , 

BERLIN. 17 10. Z Paryża donosi pra· 
~a berlińska: Od szeregu tygodni na tu 
tej zym rynku d~wizowym wykazuje do 
lar wybitne osł/lbienie. Wprawdzie of'cjal
nie notowan}' jest on bez zmiany 25,39 
franka, lecz wiadomo, że kurs ten pod· 
trzymywany jest trwałemi interw"ocjami 
Tru~tti Gwarancyjnego i Banku Francji, 
który dziala z ramienia }'~deral Reserve 
Board. 

Bank Francji zainteresowany jPst nad
to w podtrzymyw; niu kursu dolHIl z u
wagi na Iwoje własne je zcze wielkie za
pasy dolarów. 

Przyczyna oslabienia dolara leży prze
dewszystkiem w tern, że europej kie banki 
emisyjne w coraz większych rozmiaracb 
wyzbywają się swoich zapasów dolaro
wych, w~~lildnie wymleniRJII je w Ame
ryce Da złoto. które ekspedjujĄ do Europy. 
\V wyniku tego traCI Ameryka codziennie 
przecIętnie po 50 mlljouów dolarów w 
złocie. 

Bardziej interesujĄcem jest jednak, że 

za złote monety f!ola rowe płaci się 27,30 
fr., a więc o 10 proc. "ięcej, niż za do-
lary papierowe. . 

To samo zjawisko ob8erwuje się jnż 
w 8a~ęj Ameryce, gdzie rozpocz~ła si ~ 
wymJaPIl banknotów na monety złole, 

W obhczu tego stanu ruczy mówi 
się w miarodajnych parJ skieh kołaeb 
b. nkowych już całkiem otwarcie o możli
,,:ości ~rzejśe~owfgo zawipszenia nieogl a
JIIczoneJ wymIany bankuotów na kruszec 
przez amerykpńskia banki emisyjne w o
bronie swoich zapasów z/ota . 

Że zerwanie z parytet~m ?łota po
ciągnie za 80bą szybki spadek dolhlll 
i Dle dajĄce się przewidzlfĆ ~traty na 
całym świecie, przyznaje się powszechnie 
z re2ygn8cjq. 

NO'" y JORK. 17.10. On 21.9 ze 
Stanów Zjeduoczonych około 607 miljo
nów 7łota odpłynęło do E uropy. 

W cia/!'u bleźl\rego t} gotLHla odpły
ne/o 2t3,460 lys. Z ~umy t.-j 14 mlljo
nów było pnezn8C70n) ch dla Francji. 

l) zmniej.zenitl zbrojfń nastąpi w 
drodze redukcji budżetów wojskowych, 
a nie w drodze zrównania wszy.tkicb 
pań~tw w d?l,dzinie zbroj.ń. 

2) pa<t KellogI!L wiuien być uzuppłnio
ny prze, jed.n luh dwa artykuły, w młśl 
których w razi" grożąel'go kontlik lU 

zbrojnllgo St. Zjrdn. był by nie tylko zo
bowil\Zanll do JI'lrn , umienia się z innemi 
mocar.twami, ale też do niendzielania ja
kiejkolwiek pomocy pań@twu. które zo
stało okrtślonp, jHko napastnik. 

PARYZ, t7 . 10. Z pOkłiłdu .1Ie de 
Franch· premj-r Lav I prze~łał radjową 
depesze do Briand do G8ne~y, dzię ując 
mu za przd~lanp życzenia i wyraż.jąc p"'''' 
gnielllf. ażl-by BI'lbndowi udała ~ję prowa
dzon I prz .. z ni~g(. akcja na rzecz pokoju 
podczas 'l'dy premjer sp- ło i SWĄ misję 
urzfc1.y wlsloienia jakn~jściślejszpj w~pół· 
pracy pomiędzy tanami Zjednoczone:ni 
a FrIlD(·jq. 

Sen. Borah zabiega 
o spotkanie z Lavalem. 

PARYŹ, l i . l0. - Prdmipr Lw II 
otrzymał 11:' o rtlcie .Ile de France" te
legram orl znanego s"natorl\ amel'yk"-ń
skl~go BOI Aha z prośbl\ o ,p~tk8nie w 
CZH~I" pOh\lU w Waszyngtonie. 

Echa wczorajszego głosowania 
w Reichstagu. 

Optymizm prasy angielskiej, zastrzeżenia 
francus~iej. • 

Co się tyczy rel'l\racyj, to Francja nip 
może się wyr~f(' nie chronionY"h wypłat, 
przewidzianych w planie Younga, ponie· 
WIlŹ sumy te ą przeznaczone dła odbu
dowy zniszczonycb okolic. 

J"k .łych ć, konferencje Lav.la i .HO-\ 
overa mają nOBić cbarakter prywatny 
i ściśle pou fny. 

Matuszka wysadził w powietrze 
3 pociągi. 

LONDYN, 17.10 (Tel. wl)- Dzien
niki wyrażają zadowolenie li powodu 
zwycięstwa dr. Brueninga. .Daily 
MaIl" zaznacza, że jest rzeczą ważną, 
że w chwili rokowań Lavala z .Hoove
rem rządzi w Niemczech gabillet od
powiedzi ~l ny. W raził! dojścia do po
rozumienia pomięozy Lavalem i Hoo
verem Bruening mógrby wziąć udział 
w d .. lszych rokowauiacb. 

.Financial News~ pisze, że kola 
giełdowe prllyj ęły z wielkiem zado
woleniem rezultat głosowauia Reich
stagu, jakkolwiek uważaja, nadal sy
tuację Niemioo za groźna,. Obawiają 
sif! oue obniżen1a pokrycia złota 
Raichsbanku poniżej 30%. 

Sensacyjne zeznania zbrodniarza. 
WIEDEŃ, 17. 10. - DręCZĄca za

gadka zamachów na pociągI pośpieszne 
w Europie Inalaz ta wreszcie rozwi~za
nie. Aresztowany przez władze austrjac
kle obywatel węgier~ki, Sylwester Ma
tuszka. , zlotył w duiu dzisiejs<ym uie
zwykle sensacyjne zeznania, tym razem, ' 
jak się okazuje, najznpełn;ej S~C7ere. 

Matuazka zeznal. IŻ jest jedyuym 
sprawcą dotychczasowych zamachów na 
pociągi pod Auspach, pod Juteborgiem 
i pod Bia Torbagy. Jak wiadomo, ka
tastrofy te pociągnęły za sobą śmiere 

Co do pochodzenia ekrazytu . to 
właścicielka majątku Katarzyna forgo, 
bezpośrednia sąsiadka Matuszka, zezna
ła, że zbrodniarz sorowadzał materjały 
wybuchowe do kamieniołomów, które 
zamierzał eksplo"tować. 

Przesłuchiwany przez radcę policji 
berlińskiej, Matuszka przyznał się do na
leżenia do jakiejś dziwacznej organ izacji, 
któ ' a ma nosić nazwę ,Komunistyczno
socjalno-chrześcijańskiej komórki". 

• Times" zaznacza, że uzyskanie 
przez Brueuin!l'a więl{~zości jest rak
tern wyR~ce pocieszającym. 

PA RYZ, 17.10 (Tel. wł.) - Prasa 
paryska olIłRwia rezultaty wczorajsze
go głosowenia w Reicbstagu .• Figaro' 
pisze. że wif!kszość 25 głosów, jaką 
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62 podróżnycb. Wysadzeuie w powie- Zn"lz' ka stawek podat':u 
trze poeiągu pod Bis T urbagy spowodo- 1\ 
wało największą ilość ofIar. 

obrotowego. 
Mat uszka cofnął poprzednie zeznanIa 

o rzekomym Bergmanie. Pozatem opi
sal szczegółowo przygotowania do no
wych zamachów, które planowal na naj
bliższe miesiące. Zamierzal mianowicie 
wysadzie w powietrze pociągi pod Am
sterdamem, Paryżem, Marsylją i Veuti
migl ja. na ~ranicy francusko-wlo.kiej. 

WIED&"'r, 17. 10. - Dzienniki wie
deńskie są przepełuione szczegółami 
śledztwa w sprawie zamachu ua pociĄg 
pośpieszny pod Bia Torbagy. Obecni" 
nie nlega już wątpliwości, że areszto
wany Sylwester Matnszka jest sprawcą 
wybuchu ekrazytu. J e\lnakże nie zdo
łano ustalić, czy dzialał na własną rekę, 
czy też z ramienia organizacji złoczyń· 
ców. 

, W dniu wczoraj szym MatuszklI. był 
ponownie przesłuchiwany przez przed
stawicieli policj i austriackiej, węgier
slciej i niemieckiej. Zeznania Składał 
c _aotyczne, pllłCZąC się i wymienIając 
co chwila fIkcyjne nazwiska i adresy. 
Naprzykład oświadczył, że podczas za
machn na pociąg pod Juteborgiem bawił 
w Berlinie w celn wykupienia patentu 
nil swój wynalazek. Zagadnięty jednak 
przez radcę policji niemieckiej dr. Gen
nata o adres nrzędn patentowego, na
tychmiast cofnl)ł poprzednie zezuanie. 

Wedlug uajnowszych zeznań świad
ków, Matuszka w chwilę po kata~trofle 
siadł na kamieu iu obok pogruchotanych 
wagonów i, paląc papierosa, najlpokoj
niej przyglądał się rozdsierająeym sc.· 
nom. 

WARSZAWA, 17. 10. (Tel. własny), 
Ucbwalony na onegdajszem posiedzeniu 
Rady Mimstrów projekt zmiRny ustawy o 
podatku przemysłowym wprowadza z dn. 
1 stycznia 1932 r. następnjĄce zniżki sta
wek: 

z 1 proc. na pół proc. dla handln 
hurtowpgo. prowad~cego prawidłowe księ
gi bandlowe, 

z 2 proc. na p6ł proc. dla wydaw
nictw kS1Ążek, 

z 2 proc. na l i pół proc. dla handlu 
detalicznego, prowadzącego książki pra
widłowe, 

z 5 proc. na 4 proc. podatek od pro
wizji przed iębiorstw komisowych, prowa
d~cych prawidłowo książki. 

z 2 proc. na 1 proc. dla podatku od 
obrotu kredytu krótkoterminowego, do" -Polscy górnicy ofiarą 

katastrofy. 
LILLE, 17. 10. (PAT) - W jednej 

I/l kopaló w Haillicourt obsuuęło się 
sklepienie Azybu, zasypując trzecb gór
ników pohkich: FranCIszka Stachowiaka, 
Stauieła wa St&fdóskiego i Franciszka 
Przybylskiego. 

Dwóch piprwsy.ych odgrtebano po 
paru godzinach i zdołano pnywrócić ich 
do tycia, natomiast Franciszek Przybyl
ski, którego odnale.iono po 8·0 f5odzin
nycb poszukiwaniacb, poniósł ~mieró na \ 
skutek udnszenia i zmiażdżenilt klatki 
piersiowej. Zmarły pozostawił II·Q dzieci: 

mów bankowych z wyjątkiem zysków 
brutto z operacii obcemi wałutarni, de
wizami i wszelkiego ro":zaju papierami 
zagranicznemi. . • 

z 2 proc. na 1 i p6ł proc. dla przed
sięb iorstw budowlanych prowadzących 
książki, z 2 proc. na 1 i pół proc. dla 
rzemieślników posiadających karty rze" 
miosł. I 

. To są przewidziane ulgi na rok 1932. 

Narada królów. 
JEROZOLIMA, 17. 10. (PAT) - Kon

ferencja królów odbędzie się w grudniu. 
W czasie konferencji będą omawiane 
żywotne zagadnienia, dotyczące przy· 
szłOści Bliskiego W~chodu . 

Zaproszenia wysłano już do w~zyst
kich królów, ksiąilłt, emirów i przywód
ców plemion muzułmańskich Północnej 
Afryki, Bliskiego Wschodu, Arabji i Indji. 

Aresztowanie komu
nistów. 

WARSZAWA, 17.X {wl.} Wczor_j 
było zwołane konspiracyjnie zebranie 
komunistów z udziałem delegatów z 
Moskwy w lokalu klubu sportowego 
• Wi('her" Nowolipki 25, Policja zebra' 
nie to wykryła i aresztowała 70 osób 
Wśród aresztowanych znajduje się wielu 
dawno poszukiwanych komunistów. 

uzyskał gabinet Brueninga, jest więk
sza, niż SIę ogólnie spod.iewano, ale 
tenJ niemniej jest ona bardzo słabą. 
Rzą,l będzie mi,,1 ciężką walkę z opo
zycJą komunistów i. hitlerowców. W 
każrlym' razie .. <iotano uniknąć naj
gordzeJ ew.-otualności. 

"Ami du Peuple" oświadcza, że we
dług w~~elkid~o prawdopodobieństw" kie
rownicy państwowej nawy niemieckiej 
zwróc/l się rio Friln«ji z wyciąt:/Jllęlemi 
rękoma, żądając aby zapłltoi/a za odrzu
cenie votum uieufr.ości dla Bru~nin'l'a. 
Jednakże kompdja ta niko~o Dle 08zuka_ 

,Era Nouvelle' stwierdza, iż k- nclerz 
Brueiling b~d.ie musiał zużyć wielR sił 
aby u trzymać jertnoiitość ,swego froDt~ 
przeciWkO n Ir.joualistom. 

Herve zapytuje na ł~ml\cb • Victoirp,", 
czy jest rz~czą możliwl\ uratowali od rui
ny ·taki kraj, w którym rzqd opiel'a się 
na cjald- mokl'llcji, t. j . stronnictwie 
walki klasowpj. nawołujĄcem do rewo
lucjisocjaluej i wojny domowej i prze
ci wstawiaJącem sil! pocillgn'ęcin do roft .. r 
kLtsy robotniczej na necz ogółu. fi · I've 
uważa, że Iyl"o wiplki l;Ilcb narodowy 
może wyprowild~ić Niemcy z połotenia 
wytworzonego przez w~jnę światową i 
wieloletnie rządy socjali~~yczne. 

Protest wyborczy. 
w ARSZA \V A. 17. 10. ('reI. wilIsny). 

W poniedziałek S"d Najwlższy rozpalrzy 
protest prz_ciwko wyborom do SrjD'U Z 

okręgu Nr. 28 Krasnystaw-Hrubieszó,,
Janów. 

Z okrłle'lI tPgo mandaty otrzymało 5 
poslÓw. B B. - 3 mandaty, 2 maudllty 
Str. Ludowe 

Popierajmy własną krajową produkcję 
Z wielką nowIną na całą ŁoLiź lecim 
że na DREWNOWSKIEJ pod nr, 33 
w skł.adzle J Wall'ckl'ego jest wyb~r . 
obuwIa' o b u W l S 

wszelkiego. 
Na 8kładzie p osiadam , na nadchodzący 
se~ou wielki wybór o buwia rnęskiegó, 
damski~go i dziec innego, znanego z 
dobrego i wykwintne~o wykonania z 
najlepszych s kór krajowych, po ce-

nach bardzo przystępnych. 
Dla be:robotnych 10 proc. rabatu. 
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Wyprawa po runo pokoju. 
Premjer Laval, dzierżący, mimo. 

obecności Brianda w rządzie-istotnie 
ster francuskiej polityki zagranicznej, 
płynie dziś na najpiękniejszym statku 
oceanicznym "II de France" ku brze
gom Północnej Ameryki. 

W zyta t\l jest jakby ukoronowa
niem tej selji podróży mężów stanu, 
jaka zainicjowana została w lecie ro
ku LieżąCl go pożyczkowemi wypadami 
samolotowemi stróźÓw skarbu państwa 
niemierkiego. 

Ta gorączka późniejszych kurtu
azyjnych spotkań w stolicach ,.grubej 
CZWÓr ki" europejskiej b) ła sprawdzia
n('m poważnego naprężenia w polity
cznych i gospodarczych stosnnkach 
międzynarodowych . 

l wre zcie parlła bomba: prezydent 
H 'over zapro ił p. Lavala do Waszyng
tonu. Z zbpro zenia takiego nie sko
rzyst<rć było z tysiąca powo,lów nie
portohieństwem tak ze względów na
tury praktycznej jak i - m6wmy 
górnolotnie-ideowpj . 

.Jakież erha wywołała ta amery
kańska podróż Lavala w Europie? 

. nglja pozostawała w trwałym 

kontakcie z rządem francuski m i treŚĆ 
przys złych oświadczeń szefa rządu 

F .anc-ji w Białym Domu Waszyng
tońskim j est Anglji doskonale znana. 

Niem,·y ż)ły jakiś bardzo zre ztą 
kr6tki czas nadz ieją uzyskania zape
wllienia. pomocy dla grabi"żrzej wizji 
zmiany granic naszych, czemu ośmie
hly się dać wzraz w swych prowoka
cyjnych .nabojach" propagandy, unie
sz~odliwionych słowem samego Stim
sona. 

Włochy dostały zapro zenie dla p. 
GralIdiego, a więc i tu Ameryka z 
je,lnt'j strony uczyniła grzeczny rewe
ranż w stronę t:atacu Cbigi, a z dru
gipj "odcienia" charakter polityczny 
rozm ówek z Lavalem. Jednem słowem 
i Panu Bogu świeczka i djabłll o
garek. 

A Polska? 

My wogóle ibyt sf,"ksowe za
chnwujemy milczenie. W momenhch 
n~jbardziej gorących nie zdobyliśmy 
się nietylko na mocne, a tak ko
nieczne zaakcentowanie naszego sta
nowiska w odniesieniu do podstawo
wych problemów naszego bytu pań
stwowego, lecz chcieliśmy zaimpono
wać ŚWiatu swoistym zimnym spoko
jem. 

Niezawsze świadomość słuszności 
i wiara w sprawiedliwość areopagu 
mocarstw jest na miejscn. 

Czasami t akie milczenie zdradza 
albo słabość własnej potęgi, albo ... 
wogóle pomyłkę w obsadzie ról! 

Takie barankowe przyjmowanie 
smagań polityki niemieckiej wywarło -
i t o należy śmiało i otwarcie za
akcelUować - niezbyt dla nas do
datnie wrażenie . Przekonać o tem 
mogliśmy się choćby z głosów najbar
dziej nam życzliwych pi m francuskich 
i angielskich, które wyrażały wielkie 
zdziwienie, iż z wysokości naszego 
M. S. Z. nie pada żadne słowo w 
chwilach - Polskę specjalnie intere
sujących. 

Takie grobowe milczenie zachowy
waliśmy podczas ostatniej debaty 
• mniejszościowej" przed forum Ligi, 
takie w okresie bezczelnych w swej 
treści i formie wystąpień pół i całkiem 
ofkjalnych przedstawicieli Niemiec, - . 
także i w godzinach publiczuego dys
kntowania na łamach ró1:nych pseudo
pacyficznych możliwości zaspokojenia 

apetytu niemieckiego na nas~e płuco 
morskie, jakiem jest Gdynia! 

Wsłuchani jesteśmy w meloilje ko
łysanek przyjaciół. Bagatelizujemy za
graniczną opinję publiczną widocznie 
traktując ją tak .policyjnie", jak 
własną· . 

A. przecież świat słucha i czyta! 

* • * 
P. Laval napewno zilustruje Roo-

verowi istotną sytuację polityczną i 
gospodarczą Europy i napewuo z ta
kim kunsztem i kosztem wznOSZ'lllY 
gmach antypol kiPj propagand v nie· 
mieckiej obalić łatwo zdoła, o ile ze
chce się w tym kierunku wysi l ić -
A w dobrą wolę, no i powi~dzmy w 
zrozumienie obo"ólnpgo interesu przez 
tak wytrawnego polityka, ja, im je t 

premjer francuski. - wątpić nam nie 
wolno. Nie ulega. wątpliwości, że ca
ly ciężar obrony i naszego • frontu 
wziął na swe barki p. Laval. . 

Zbytniego sukutsu naqza. dyploma
cja mu nie-tety nie dała! I tej praw
dy nie osłabi żaden urzędowy komu
nikat! 

Henryk Pietrzak. 
------

----------------~.----------------------~------
Marszałek Piłsudski w Bukapeszcie. 

FA, 

W tych dniach marszałek Plłsud, ki 
udał się na parotygodniowy urL p wy
poczynkowy do Carmen S.lva w Ru
munji. Na zaproszenie króla Karola za
trzymał się p. MarsJ ałek po drodze, na 
zamku królewskim w Sinaia, gdzie po
dejmowany był śniadaniem przez króla. 

as · ępnie podejmował 1;0 w Bukar" sz
ci eJ również śniadaniem, prcmj .r ru" 
I" uńs k i Jorga. Jak wiadomo, marszałek 
P ,łsudski zost.ł mianowa ny honorowym 
dowódcą • 6 p. pie .. hoty rumuńskiej. 

Zdjęcie na-ze przedstawia mom-nt, 
w którym p. Marsza! k 'puszcza płac 

prezydJum rady ministrów w Bukaresz
cie, w otocz' niu licznyc;, gości, biorq
cyc~ udzi.ł w śniadaniu. Na prawo od 
p. Marsulka stoi prezes rady ministrów 
rum ńskich prof. Jorga, na lewo poseł 
R. P. w Bukareszcie p. Szembek. 

----------------------------------------------------
Marsz ongolów na Cicikar. 

Obrady Komitetu Pięciu. 
M.OSKWA 17: 10. Do prasy sowiec- I 

ki ej donoszą, że armja mongolska pod 
dowództwem Czan-Haj-Pena ma-zeru je 
na Cicikar, jedno z większych miast na 
wschodnio'chińskiej linji , o lejowej . 

Akcja mongolska ma być popie'ana 
przez wojska japońskie. 

Wiadomość o ruchach armji Czan' 
. Haj-Pena wywołać miała nieby ~ alą pa
nikę na giełdzie charbińskiej. 

GENEWA 17. 10. Członkowie Rady 
Ligi Narodów łącznie z przedstftwicie
laml Chin i Japonji odbyli dziś rano taj
ne posiedzenie, którego dalszy ciąg 0 1-

będzie się o !Iodz. 18tej. 
WASZYNGTON ' 17. 10. W rozmowie 

z ambasadorem japoń .kim sekretarz sta
nu Stimson oświad~zył, iż am~rykański 
przedstawiciel SI. Zj-dnoczonych, ucze
stni~zący w obradach Rady Ligi będzie 
zabierał głos jedynie w spra . ie stoso
wania paktu an ' ywojennego. Poza ' tern 
reprezentant Ameryki ograniczy się je
dynie do roli obserwatora. 

Stany Zjednoczone nie będ'l ucze
stniczyć w żadnych sRnkcjach ani tei 
w dochodzeniu, któreby miało ujawnić 
właściwe przyczyny wybuchu zatargu. 
Według wszelkiego prawdor odobieństwa 
sygnatarjusze paktu Kellog. wvś lą r. w
nobrzmiące telegramy do rządu chińskie
go i japońskiego, domagając się by 
wszelkie mi sposobami starano się nie 
dopuścić do wojny. 

GENEWA, 17.10. Jutro rano roz-/ 
poczną się narady Komitetu Pięciu nad 
sposobami, jakie należy zastosować 
dla dals%ego posunięda sprawy zala-

twienia konfliktu r hińsko-japoń 5 kiego. 
TOKIO, 17.10 (PAT I. W nowych ' 

inst ~kcj.ch, prze lanych przedstaWiCie
lowi Jap nji w Genewie Yoshizawa, 
r - ąd japońs i zaznacza. że przed złoże
niem oświ dczen 'a w sprawie ostatecz
nego stano viska, jakie zajmie wobec 
decyzli L gi Narodów, rząd pragnie wy
jaśnienia pewnvc punktów. dotyczqcych 
legalności tej decyzji i nadania jej bie
gu przez Ligę Narodów, nie decydując 
uprzednio " tem, czy działała ona le
galnie. 

GENEWA, 17.10. W ciągu dnia dzi
siejszego to zyły się obrady członków 
Rady w llabinecie sekretarza generalne
go L gi Narodów. W naradzie uczestni
c yli wszyscy czł!lnkowie Rady, prócz 
chińskipgo i japońskiego. oraz przedsta
wiciel SI. Zjednoczonych Gilbert. Nara
dy dotyczyły stos nku paryskiego paktu 
K"lloga do konfliktu chińsko-japońskiego. 
Równocześnie usiłowano rozpoczqć de
batę na temat dalszych kroków, jakie 
Liga Narodów moglftby podjąć, celem 
zlikwidowania konflik ' u. , 

Przedstawiciel W. Brytanji lord Rea
ding po kreślił konieczność natychmia
stowego posunięcia naprzód akCji wszcze
tej przez Ligę w tej sprawie. Z różnych 
stron wysuwano objekcje, że przedsta
wici"l Stanów Zjedn., jak wy' ika z o
świadczenia złotoneRo przez niego na 
wczorajszem pOSiedzeniu Ligi Narodów, 
nie może uczestniczyć w naradach Ra
dy po~więconych kwestji rozwiązania 
konfliktu, które mo~łoby mieć za pod
stawę pakt Ligi Narodów. Dyskusja do-

tyczyła prawie wyłącznie sposobu wpły
nię ' ia na powaśnione strony z tytułu 
p ktu paryskIego. Wczoraj zdecyd wa
no ostatecznie, źe państwa reprezento
wane w Radzie Ligi, które podpisały 
pakt p~ryski wyślq do rządów chińskie
go i japońskjego jednobrzmiące noty, w 
których przypomnI! tym rządom zobo
wiązania,'wyni kające z paktu paryskiego, 
a w szczególności z art. 2 tego paktu, 
w którym strony zobowiązują się zalat
wiania konfliktów wyłącznie na drodze 
pokojowej. Nota została dliś przesłana 
zai teresowanym rządom. 

MOSKWA, 17 X (PAT). Tutejs%e 
pisma donoszą, że japończy<:y przygoto
wują się obecnie do okupowania mi.' 
sta Szoghaj-Huan, stanowiącego jeden % 
watniejs%ych punktów strat glcmych na 
linji kolejowej Mukden-Pekin. 

MOSKWA, 17.X (PAT). Dzisiejsza 
prasa donosi % Szanghaiu, że oddziały 
partyzanckie w liczbie 4 tysięcy, złożo
ne z emigrantów rosyjskich i mon~ołów 
nagle napadły w miejscowości TunJao 
na wojsko chińskie. Z party%antaml 
współdziałały samoloty japońskie, peł· 
niące w czasie akcji służbę' wywiado ... • 
czq. 

" Bezbronne" :Nłemcy.! 
ICEA, 17. 10. (PAT) - .E.:1airnr 

de "lee" podaje, te I\lemty pOSIadaj, 
w Krimpen nad Iwer, 'IV H"ludji .kład 
armat w którym &najdoje .. 8H} 1500 do 
2000 armat. 
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Streszczenie poprzedJllch 

rozdziałów. 

W lutym 1919 roku prezes zakładów 
przemysiowych ,RokicliIska Manufaktu
ra" Oskar Hakon powraca do Lod,i po 
kilkomiesięcznym pobycie w Angljl 
I Ameryce. gdzie dokonywal zakupów 
maszyn I surowea dla wlasnego przed
siębiorstwa. 

Natychmiast po powrocie do domu 
Oskar Hakon zabiera się do pracy 
I przogląda bietącą korespondencję, 
wśród której znajduje się list od syna, 
stale przebywającego w GdaiIsku. 

Drugi syn Bakona, Moryc, który był 
w wojsku, przebywa wls.nle w Lod.1. 

Poza tern H .. kon znajduje w kore
spondencji zaproszenie na przyjęcie do 
żony dyrektora .Banku dla handlu hur
towego l detalIcznego' , Zofjl PecloweJ. 
Hakon postanawia skorzystać z lego 
zapro9zenja. 

Na przyjęciu u Peclów Oskar B_kon 
spotyka się z synem swoim Morycem t 

którego lączy • Peclową bll.kl stosunek, 
o czem wie również mąt PetlowAJ. 

Po odejściu starego Bakona PecJowa 
zaciąg.. Moryca d.o swojego buduaru, 
z rozmowy ich wynika że Moryo działa 
w porozumieniu z braŁem i Peclową, 
przeciwko ojcu 1 chce zfU>ewnić bratu 
prawo decydującello głosu w organllo
wanem pr.e. rodzinę Hakonów przed
siębiorstwie gdańskiem .Atianticum·. 

W gabln_cie pana domu toczy s ię 
hazardowa Ilra w dziewiątkę, która za
mienił .. się w pojedynek między dwoml\ 
potentatami przemysiu, doktorem Gliede
manem, Jednym z najbogatszych Judzi 
w Lodzi I prezesem wielkiego przed
si ębio rstwa Majerem. 

Szczęście niezmiennie sprzyJ"lo Ma
jerowi, który wygrał osiem tysięcy do
larów 

W .kilkanaście dnI po tern przyjęciu, 
mILszyny, oczekiwane z niecie rpliwośoi" 
przez Hakona nadeszły wreszcie z An
glji do Lodzi. Wraz z maszynami przy
byU również monterzy, którzy podjęli 
się zmontować maszyny, by za trzy ty
godnie można było puścić fabrykę w ruch. 

Wreszcie fabryka jest już w pełnym 
ruchu. 

W małym szynku robotnic)' radzą 
nad sytuacją wytworzoną przez sparlek 
waluty i wzrost drot)'zn)'. 

W wyniku dyskusji postanawiają 
pójsć do związku, by podjąC Jkcję pod
wyżkową· 

Na "braniu w związku postano
wiono odbyć kODferencję z Hakonem. 

Bur.Ii..,,, konferencja przedstawicieli 
związku z Oskar. m Hakonem nfe daje 
wyniku . Delegaci fAbryc.ni otrzymują 
polecenie przygotowania się do akcji 
strejkowej. 

Moryc Hakan dowiaduje się o grożą~ 
cym strejku od męża swej kochanki, 
Zygmunta Zamensona, kt6rem1l: powie
rzył przedstawicielstwo .Rokicińskiej 
lanufaktury"'. Mor c jest oburzony, 

te ojciec nie poinformował go o wy· 
tworzonej sy uacji 

Moryc podejrzewa, te ojciec nie chce 
dopuścić do współrządów w f_bryce 
I faworyzuje pod tym względem młod
szego brata Hermana, który przed kil
koma miesiącami powrócił z Gdańska 
gdzie przebywał przez cały czas wojny 
pols o-rosyjskiej i nawet jsko dezerter 
został - po powrocie do kraju - od· 
dany pod sąd. 

Antagonizm braci doprowadza do 
ostrej sprzeczki w czasie narad nad 
sprawą strejku W wyniku obrad stary 
Hakon,p stanawia zagrozić, że w razłe 
nieotrzymania wyiszego kontygeitu kre
dytowego unier uchomi fabrykę. 

Wobec n leuwzgłędnienia tądllń ro
botników w fabryce wybucha strejk. 

Dochodzi do ostrych Incydentów, IV 
wyniku któr,ch dwaj robotlliry zostają 
aresztowani na żądanie Flakona. 

Pomiędzy braćmi docb odzl- D8 tern 
lIe - do ostrej sprzeczki. 

Hakon postanawi l\ kształcić swego 
n"jmlodszego syna Alfreda zl\l'traoicą. 
Myśl wyjazdu na studja nie uśmiecha 
się młodemu chłopcu, zwłaszcza, iż 
ojciec wyznacza muniewieJką pensję .. 

Allred prosi Hermana o mterwen
cJę. W toku rozmowy A Ifred opowiada 
bratu, te Peclową lączą bliskie stosun
ki z ojcem. 

Tegoż. wieczora w garsonierze roz
grywa. się melodramatyczna scen s, gdy 
Herman rzuca kochance w twarz stra
szliwe oskarżeoif. 

..................... ............ 
Peclowa myslała juź tylko o jed

nem. Chdała uciec jaknajprędzej, zna
leźć się już u siebie i wtulić się W 

tóżko. 
Nogi uginaly się pod nią. Nie 

mogła zrobir. kroku. 
Czarne płaty powirowały jej przed 

oczyma. Biała, nieprzenikniona za lon a 
spadła na m6zg. Jakaś wielka bryła 

spadła na nią i pociągnęła za sobą. 
Czuła jeszcze, ie ktoś dotyka j~j rąk 
i zleciała w przepaść nieświadomości. 

Zemdlała. 
Gdy 'bcknęła się w pokoju było 

ciemno. Przez chwilę zdawało jej się, 

że jesf sama. Dopiero, gdy wzrok jej 
przebijać poc.zął ciemności ujrzała ja
k~ sylwetkę pod oknem. 

- Hermanie. 
Stojący przyoknie odwr6cił się. 
- Pan Hakon pojechał po za-

strzyki dla pani - odpowiedział jej 
obcy glos. Niech się pani nie lęka
dodał widząc, że Peclowa chce pod
nieść się z kanapy. - Jestem doktór 
Kerter, ~an Hakon był zaniepokojo
ny pani długotrwałem omdleniem i 
wezwat mnie. Niema pani żadnych 
powod6w do obawy. Pani rozumie ... 
T. jemnica zawodowa. 

Peclowa opadła z powrotem na 
kanapę. ~-l'ieznośny b61 tłoczył jej 

czaszkę, jakby żelazną obręc7.ą. W 
~kroniacb pulsowała krew tak silnie, 
jakgdyby chciała rozerwać żyły. Pod 
powiekaroi coś ją kł6ło i paliło. 

- Może pan będzie łaska w za
palić światlo - popro ita po cbwili. 

łużę pani, ale muszę ją u
przedzić, że potrzebny jest pani ab
solutny spok6j, a światło będzie panią 
drażnić. Omdlenie pani było bardzo 
ciężkIe i jeśli pani chce jeszcze dziś 
wstać i iść o własnych siłath do do
mu mu i pani ze dwie godziny prze
leżeć w absolutnym spokoju 

- Czy dlugo byłam zemdlona? 
- U tak. ukoło dw6ch godzin. 
Peclowa zamknęła oczy. 
Pl'1ez dwie godziny leżała jak 

trup. Jak trup. A gdyby była u
maiła. Skandal byłby straszliwy. W 
garsonjerze kochanka. Herman nie 
wiedziałby co zrobić . Nie wezwalby 
odrazu policji. Możeby chciał ją po
tajemnie pJ'zewie~ć do dOUlU lub po
rzucić trupa na ulicy. Zta;anoby go. 

Przed oczyma jei prze unął ię 
szereg obraz6w, wytworzonych przez 
podnieconą chorobliwym stanem wy
obraźnię· 

Czy przyznaje się pan do zamor
dowania Zolji Peclowej - pyta ko
misarz. Herman puszcza glowę na 

piersi. Łzy płyną po jego policzkach. 
Nie zamordowałem jej -- mówi głu
cho, ale to ja ją. zabiłem . Nie chcia
łem jej zabić. To zazdrość. Wściekła 
zazdrość przemawiała przeze mnie. 

Peclowa drży. Czuje, że łzy jej 
napływają do oczu. Chciałaby żeby 

Herman był tu przy niej . Żeby go 
czuła przy sobie. Żeby mogła pogła
azić jego miękie włosy. 

Ktoś puka. Nad łuchnje. Nie, zda
wało jpj się. 

Potrzebny jej spokój, tak spokój. 
Może zaśuje. Z.ldska powieki tak 
mocno, że czuje ból. 

Żeby móc nie myśleć o tern co 
się stało . Kto mu to m6gł powiedzieć. 
Co za straszliwa męka. Kochanka oj
ca i Ryn6w. Prowadziła tak długo tą 

misterną grę. 

Z nlicy dobiega • odgłos nadjeżdża.
j!Wego samochodu. Przycicha. Nie. 
Pojechał dalej . 

Sylwetka przyoknie odwraca. się. 

- Jak się pani czuje. - pyta 
szeptem. 

- Dziękuję , l epi~j 
- Niech pani o niczem nie my-

śli. ~iech się pani stara zasnąć. 

Wszystko będzie dobrze. 
Dobrze. Ob. żeby on wiedział. 

Już nigrly jej nie będzie dobrze. Ozło
wiek, kt6rego kocha, pogardza nią· 
Tak ma prawo pogardzać. Zasłużyła 

na to. 
Słyszy, że drzwi się otwierają. 

Niema. sil odwr6cić się. Zamyka oczy. 
Niech myślą, że śpi. 

- Ocknęła się? - pyta półgło
sem Herman. 

- Tak. Teraz zd1lje się ~asnęła. 
Przywiózł pau. 

- Mam wszystko. Tu są zastrzy
ki, a tutaj strzykawki. 

Błyska światło kieszonkowPj elek
trycznej latarki. Per·lowa odmyka 0-

C'q. \\ idzi że Herman zbliża ię ku 
niej. Czemprędzej opuszcza powieki. 
Czuje jego wzrok na sobie,. 

Jakżeby chciała widzieć wyraz je
go twarzy, by m6c z niej wyczytać 

wyrok dla siebie. Czy jej zdoła wy
baczyć. 

Doktór podchodzi do otomany. Coś 
miękiego dotyka przegubu jej ręki. 
Uczucie zimna wstrząsa nią. Jakiś 
mdły zapach. Co to jest? Aha:, eter. 
Dezynfekcja przed zastrzykiem. 

\. slrze igły wdziera. się w jej 
ciało. Coś jakby ją uderzyło gwał

townie. Z nów uczucie zimna. Już 
po zastrzyku. 

Dokt6r podchodzi do okna. 
Herman stoi przy niej. 
Odruchowo wyciąga rękę szuka 

w ciemności jego dłoni. 
On widzi to. 
- Jak się czujesz zapytał 

tym dziwnym głosem jakim się mówi· 
do chorych. 

Lepiej mi. . 
- Leż spokojnie. Musisz przyjść 

do siebie jaknajszybciej. Już jest 
p6źno. 

Kt6ra godzina pyta. 
Po wp6ł do ' pierwszej. 
M6j mąż już pewno w domu. 
Nie, dzwoniłem do klubu i pro-

siłem ż~by go zatrzymali pod pozo
rem, że Clliederman wraca z War
szawy w nocy i chce się z nim wi
dzieć . 

- Dziękuję ci. 
Jej ręka natrafia na jego dloń. 

Czy cofnie ją. Moment wahania. 
ODa gładzi jego rękę. 

Dokt6r ukończył czyszczenie in
strumentów. 

Ja jestem już nie potrzebny. P6idę 
do domu Radzę pani jutrzejszy dzień 
przeleźel\ w l6żku. 

Herman wyprowadził go. Cichy 
szept ich rozmowy dobiega. do niej . 

Po chwili Herman wraca do po
koju i siada na fotelu pr'q oknie. 

W pobliżu zegar kościelny wy
dzwania. raz, dwa, trzy, cztery-raz. 

Pierwsza godzina. Muszę już iść. 

- Czy aby będziesz mogła zejSć 

po schodach. 
Czy będzie mogła. Tak. Czuję 

się zupełnie dobrze. Zastrzyk uspaka
jący nerwy zrobił swoje. 

Wstała z kanapy i zwolna po
częta się ubierać. 

Odprowadzi z mnie? 
- Uczy wista. 
Za rog em czekało auto Hermana. 
Pojechali wolno przez ciemne uli-

ce. W pelVnym momencie na wyboi
stym bruku auto gwałtownie podsko
czyło. 

Mimowoli oparła się o Hermana. 
Głowa jej znalazła się na jego piersi. 

Nagle poczuła, że jego mocna, 
mięka dłoil gładzi ją pieszczotliwie. 

Przymknęła oczy poddając się bło
giemu ucznciu. 

Auto wjechało do śr6dmieścia. -
Wielka lampa uliczna rozświeci ła ciem
ności panujące w aucie. 

Odsunął ją delikatnie od siebię. 

- Jesteśmy na Piotrkowskiej -
szepnął· 

- C6ż to mnie obchodzi - w 
radosnym uśmiecbu cała j~j twarz 
przpobraziła się. - C6ż mnie obcho
dzą ludzie - dodała. 

Auto zatrzymclo się. Byli już w 
pobliżu jpj domu. 

nia? 
Odprowadzić cię do mieszka-

Lepjej będzie jeśli p6jdę sama. 
Bądź zdrowa. 
Bądź zdrów kochanie - po

żegn81ny pocałunek w rękę dał jej 
rozkosz namiętnej pieszczoty. 

Wysiadła z anta, kt6re natych
miast ruszyło. 

Zatrzym8ła się na rogu, zapatrzo
na w sylwetkę auta, kt6ra ginęła w 
oddali. 

ł 

Dalszy ciąg jutro. 
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MUZEUM MIEJSKIE hlstorji i sztuki im. I 
J. i R. Bartoszewiczów (Plac Wolnośoi l) 
otwarte w środy, .oboty I ni.dziel. od 
10-16. 

Dyźu;y aptek. 
Dziś w nocy dy2urujll następujące ap

teki: J. Koprowski.go (Nowomiojska ló)
S. Trawkowskiej (Brzezińka ~6), M. Razeo
blam (Śródmiejska 21), ~1. Bartosz.wsklego 
(piotrkowska 9~), J. Kłupta (Katna M) -
L. Czyńsklego (Roklclóska ~3) .. 

OD WŁOS . 

Żądamy piwa dla 
I starszych niemowląt. 

Sejm uderzył piwoszów w najczulsz. miej
~~ Oto uchwalił podnieść podatek od piwa, 
,"by już mało ono było opodatkowane I 

Wiadomość ta wyj~tkowo mnl. zabolała I 
ie dlatego, bym był udziałowcem jakiegoś 
rewaru! Nie! lecz dlatego, ż. j.stem człon
~em zespołu nałogowych i zawodowych pi-

I 

ogzów, którzy kaź'V atak na piweczko od
,uwają bezpośrednio na swych gardłach, 
olądkach I ki .... nlach. 

I 
Piwo! Ty życia naszego ozdóbko! Jak 

ię cenić należy, pojmie .iedynl. perwersyjny 
makosz! 

I cbi robić w tak przykrej sytuacji? 
Miałem I - co ważniejsze - uwaga: pa

owie właściciele browarów - mam jeszcze 
~mi&, zorganizowania. wiecu i pochodu de
onstracyjnego wszystkioh łódzkich piwoszów 
ez względu na wyznanie wiary i wiek! 

W uznaniu swych szlaohetnych Intencyj
oiecie przysłać mi po antalku piwa! Cena 
prost śmieszna! Adres mój znany: stały po
yt na uroczej górze Lubon. 

- Jakież to będzie picie: beczułeczka 
według alfabetu) Austadta, Haberbuscha 
raci Keilich, Gustawa Keilicha, Krakowskie
o, O.kąclma , Pilznera oryginalnego - i Ży
iecklegol! Szaleństwo I orgja SardanapaJa! 
wł.szcza jeśliby jeszcze do kataej beczki 
iwa dodały browary po jednym litrze splry
usun - natu ralnie nie denaturowanego I 

Wyobraźcie sobie państwo co za widok: 
to tysięcy Łodzian sunie z pieśnią na 
slach pb głównych ulicach miasta! Prz.d 
&idą knajp,! ustawione t rybuny, z których 
.daj'! ' żarliwe, slowa umiłowania plwa: ja· 
nego, ciemnego i mieszanego! 

W pochodzie nleslonoby transparenty 
napi sami: .precz od piwa z nowymi podat
amP' , "- .piwo krzepi", - . ptwosze wszyst;... 
'ch stanów l'lozcle się", - .ż'Idamy piwa 
a starszych niemowl'lt" ,Ilość wypitego 
iwa świ adczy o kulturze kraju·, - .kto 
iwa nie pije - nigdy uie utyje·, = "kto 
iwa nie wcina od ranka do wleczore, tego 
pewne w,\tróbka I śledziona chora" 

Orkiestry zjednoczonych browarów rżnę
by .od ucha do ucha- marsza bojowego 
eteran6w pijackich. ) 

Chór mieszany browarników odśpiewałby 
.nlatę na czeŚĆ praojca Noego, pierwszego 
rezesa I założyciela zwlllzku starożytnych 
iwoszów. Pomnlk jego ma stanąć w parku 
.Ienpwsklm na placu ofiarowanym prz.z 
Austadt • . 
Uroczystość protestaoY,jna zakończyłaby 

ię zawodami atletyczneml najgrubszych pl
I&ków I tancami na placu Hallera. 
. Wratenie. i ~kut.k,jakiby taki akt sproe
lWU wywarł na los nowej ustawy jest z góry 
rzes'ldzony. 

Luboń. 

Spis poborowych 
rocznika 1911. 

w poniedziałek, d. 19-9o październi
a r. b. ' do spisu poborowych w Ipkalu 
iura Wojskowego (ul. Zawadzka 11) w 
odz. od B-ej do 15-ej zgłoszą się męż
zyźni, urodzeni w 1911 roku, %amiesz
ali na terenie Ill-go komislujatu Policji 
aństwowej, których nazwiska rozpoczy
~ją się od liter: N, O, i zamieszkali 
a terenie IX komisarjatu P. P., któ
~ch nazwiska rozpoczynajll się od liter: 
p, H, Ch, I, J, K, L. 
Każdy mężczyzna, zgłaszający się 

o spisów, powinien być zameldowany 
~ m. Łodzi i posiadać: 1) dowód oso
isty, w braku dowodu osobistego
jnetrykę urodzenia, względnie wycilIg z 
sillg stałej ludności wraz z innym do

pot.entem, stwierdzajllcym tożsamość 
soby; 

2) zaświadczenie o rejestracji; 
3) świadectwo szkolne, zawodowe, 

zemieślnu:y - cechowe. 

- ---------.,,----.,...-, 

.DZIENNIK ŁODZKI" 18 X.Sl. Str. 5 . 

• 
Zycie na gorącym uczynku. 

Codzienna kronika wielkiego miasta. 
Właściwie chciałbym tym artykułem 

rozpoczqć prowadzenie specyficznej kro
niki towarzyski · j. - Nie tej wprawdzie, 
którą tak często spotykamy na hmach 
pism, nie tej, która pochodzi z błysz
czących posadzek salonów i mówi o 
utytułowanych rodach, wyfraczonych pa
nach i pięknych toaletach pań. Nie' tej , 
która donosi o ślubie znanego przemy
słowca z córką bogatego właściciela 
dóbr, lub też o polowaniu u hr. X, czy 
O śmierci prez~owej , Akcji przeciwże
braczej' . 

Świat bowiem ma różne oblicza i 
różne kroniki towarzyskie. 

. Niemal co dnia czytamy, iż pan X 
lub Y ukOńczy} studja wyższe oJ.rzy
mawszy tytuł magistra praw, czy dokto
ra medycyny. Nigdy ni'ltomiast nie wi
działem wzmianki, któraby głosiła, iż 
młody, bo %aledwie 20-letni chłopiec o
trzymał wyrokiem sądu tytuł złodzieja, 
po skazaniu go na dwa miesiące wię
zieniil za kradzież kartofli z wozu. Na
leżałoby dodać, iż aplikę odbędzie w 
celi więzie nnej pod kierunkiem rutyno
wanych fachowców. 

. A czyż fakt skazania chłopca, który 
z głodu ukradł kartofle, nie jest społe
cznie bardziej ważny, aniżeli otrzymanie 
tytułu magistra czy doktora. 

Praktyka życiowa wykazuje jednak 
co innego. - Prezes rozlicznych towa
rzystw, któremu urodził się pierworod
ny syn, zasypywany jest depeszami gra
tulacyjnemi, a kołyska dziecka obłożona 
jest prezentami. 

Nikogo natomiast nie obchodzi fakt, 
iż w tym samym dniu prostytutka z u
licy Wólczańskiej porodziła na brudnym 
barłogu pi ł te zkolei dzfecko. Nikt nie 
przyniesie temu , bachorowi' żadnego 
prezentu, w czasie gdy jego matka już 
w tydzień po połogu z piersiq nabrzmia
łą, wystaje • na pikiecie', aby złapać 
nowego faceta i zarobić na żarcie dla 
siebie i dla swoich dzieciakó~. 

· . 
Czasem gdzieś \Y załamaniu stronic 

czytać można: Dziś rano przy ul. Z. 
znaleziono w rynsztoku nieprzytomnego 
mężczyznę. Przybyły lekarz stwierdził 
śmierć. Alb.o pl. ' ,Sędziwa desperatka', 
wzmiankę o wyskoczeniu prze}' . okno 50 
letniej staruszki. l znowu śmierć: 

Ale wiadomości te drukuje się bez 
żadnych komentarzy, w czterech wier
szach drobnym petitem. W ten sposób 
oszukuje się społeczeństwo, iż jest to 
skąpy, nic nieznaczący skrawek życia. 

A przecież jest to olbrzymia dzie
dzna, z której płynie głęboka nauka o 
człowieku. Dziedzina niewytworna i nie
dystyngowana. Dziedzina, w której pęk
ły wszystki ! normy i kanony społeczne, 
dziedzina, w której rozkrzyczało się gło-
śno zwierzę ludzkie. \ 

Myli się jednak ten, kto sądzi, że 
tam króluje satho tylko zło. 

W oparach krwi ukazuje się niekie
dy gołębia dobroć, błąka się poezja i 
płacze tęsknota . 

Tam jest wszystko, tylko ,to wszy
stko' jest inne. 

• • • 
Czytajcie tę .kronikę towarzyską·.-

Przewijają się tam dziesiątki wydarzeń, 
a każdy drob ny wypadek kryje w sobie 
niejedną tajemnicę, niejeden film. 

Kino życia. Setki obrazów. Tysiqce 
przeżyć i targań nerwów, wreszcie ku
la lub śmierć w rynsztoku i malutka 
notatka w kronice. · . 

Oto jeden % obrazków % wielkiego 
repertuaru życia: 

Pisma stołeczne doniosły, iż w zwią
zku z krachem bankowym w Niemczech 
jeden z dyrektorów huty na G. Śląsku 
stracił swe wszystkie oszczędności wy
noszące ponad 100 tysi ęcy dolar(w zde
ponowane w jednym z tamtejszych ban
ków. 

Fotograf ja owego pana została umie
SZCzona vi miejscowych pisma : h p. t. 
,Ofiara krachu'. Wywiad, jaki udzielił 
poszkodowany prasie, zakończony zo
stał słowami: , Gdybym nie był czło
wiekiem silnym, to kto wie coby zemną 
dziś było' . 

Nawiasem ' należy dodać. iż nie stra
cił on posady dyrektora i nadal p3bie
ra pensję w kwocie około 3 tys. zło-
tych miesięcznie . I 

W tym samym czasie jakby przez i
ronję losu, powiesił się na pasku od 

spodni jeden z robotników pracują cych 
w hucie owego dyrektora . Robotnik ów 
wskutek jakiegoś wypadku stracił przy 
pracy obie nogi. Po wyj ściu ze szpita
la zrozumiał, iż mu nic nie pozo,taje 
jak postronek wisielczy. 

- To był też silny człowiek-panie 
dyrektorze! Tylko on stracił napraw l ę 
jedyny swój wkład - zdrowe nogi, któ
re go codziennie nosiły do pańskiej hu
ty do pacy. 

I" po tej stracie nie ~m i ał już żadnej 
pensj i. . . 

Czy taicie tę .moją ' kroni h ę towa
rzyską. 

Przewijają się tam błyskawice praw
dy rzucone w twarz bezmyślnego prze
chodnia. Wstrz l Sllją one do głębi, bije 
bowiem od nich nieodparta prawda, peł
na bolesnego zgrzytu i smutnej spowie-
dzi. - ster. -

Odezwa J, E. ' Ks. Biskupa Łódzkiego 
w sprawie pomocy dla bezrobotnych. 

Kurja Biskupia nadsyła ,Dzienni
kowi Łódzkiemu· podniosłą., przenik
niętą nawskroś duchel!l umiłowania 
bliźniego odezwę J. E. Ks. Biskupa 
d-ra Tymienieckiego w sprawie akcji 
pomocy dla bezrobotnych, której wa2-
niejsze akcepty przytaczamy ponitej: 

,Kryzys grspodarczy, który prze
tywa cały świa t, rozszerza s .Q i po
głębia n iemal z dnia. na dzień: coraz 
to więcej ludzi pozostaje bez pracy, 
coraz to więcej r odzin dostaje się w 
szp ony niedostatku, dzieci wołają chle
ba, aniem asz ktoby go im udzielił . 
Z poza opłotków nędzy materj .. lnej 
jut wyzierają straszliwe oczy nabieg
łej ' krwią rozpaczy. Głód złym jest 
dorlidcą· .. · 

,J&k przyczyną dzisiejszych bolą· 
czek społllcznych było przedewszy~t
kiem samolubstwo, tak lekarstwem na 
nie jest mi!ośc bliźniego, jest poczu
cie solrdarno~cj l udzkiej, jest współ
praca i w3półdziałan ie wszystk ich w 
dotykającej w3zy3tkich niedoli" 

,Zr~zum i llty potrzebę chwili p ań
stwa współcze3ne i rozpoczęły wielką 
akcj Q zaradczą niesienia pomocy bied-

' nym i pozbawionym prac;)'. U nas w 
Polsce c&ynniki rządzące nie poz?stały 
w tyle za innymi i prowa~zą ją ze 
względu na. D obro Państwa i Społe. 

czeń3t\va w postaci t. zw. opieki pań
stwo\vej przez komitety wojewódzkie, 
powiatowe i gminne. 

Równolegle z akcją państwową 
idzie akcja charytatywna Kościoła, 
której duszą i źróHem jest miłosier
dzie chrześeijańskie. Wobec ogromu 
bowiem potrzeb nie wsz~dzie zdoła 
dotnet opieka państwO'wa . . 

Jasną jest rzeczą, te chocia~ te 
dwie akcje Państwa i Kościoła, nie z 
jednakowych powstają motywów i 
mogą rótnić się w swoim zakresie, 
t ,) jednak są one sobie bliskie i po· 
krewne, do jednego zmier3ają celu. 
Dlatego nie wchodzą one sobie w dro
gę, lecz ra.czej uz upełniają się wza
jemnie. Miłosierdzie chrześcijańskie 
podaje rękę racji stanu. Jedną i dru
gą należy popierać, odpowiednio do 
warunków, w jakich one mogą sku· 
tecznie działać . Zach~camy przeto 
Ukochaoych W ierny ch, do intensyw
nej akcj i charytatywnej, do udziału 
w o piece społecznej . do ' popierania 
wszelkiej inicjatyw.,,:. mającej na cdlu 
pomoc biednym. Zyczeniu temu na
szemu daliśmy jut wyru w naszym 
liś c ie pasterskim z dnia 8 września b. 
r ., w który'll nawoływaliśmy do nie · 
sienia pomocy naj biedniejszym· . 

....... ---------------------------------------------
Likwidacja zatargu w przemyśle 

pończoszniczym 
Komisja arbitrażowa ustaliła nową taryfę płac. 

Przed dwoma miesiqcami wyliuchl 
w łódzkim pr%emyśle pończoszniczym 
(kottonowym) strajk na tle stałych ob
niżek płac, oraz stosowania przez róż
ne firmy różnorakiego cennika zarobków. 

Strajk %ost~ł zlikwidowany wobec 
oświadczenia przez przemysłowców zgo
dy na warunki robotników, a g i y. w na
stępstwie na tle powyższem wyłoniły się 
zatarg'i, obie strony uzależniły się od 
decyzji arbitra, którym wybrany został 
p. insp. pracy inż. Wojtkiewicz. 

W dniu wczorajszym na posiedzeniU 
w inspektoracie pracy ustalono ostate
cznie nowy cennik płac w omawianym 
przemyśle. 

Jak zdołaliśmy ustalić-cennik usta
lony przez al bitra, przewiduje zniżkę 

płac o 10 proc ', w porównaniu do za
robków, uzyskiwanych w r. 1929, nato
miast-biorąc prz ' ciętnie - podwyżkę o 
m. w. 20 proc. w porównaniu do plac 
osiąganych w okresie wybuchu strajku, 
t. j. przed dwoma m esiqcami. 

Nowy cennik rozesłany zostanie do 
firm łódzkich przez inspekcję pr3cy w 
poniedziałek, dnia 19 b. m. Obowiqzy
wać on będzie o dwa miesilIce wstecz. 

Na!eży zaznaczyć, iż akcję podwyż
kowq w przemyśle pończoszniczym prze
prowadzał kartel Zawodowego Zjedno
czenia Polski,ego, pod kierownictwem 
prezesa kartelu p. Romana Kuchciaka. {p 

..... --................................ ~.~ .......... - Adwokaci Iódzcy. radzą. 

Pertraktacje strajkowe. 
Sznurowadlarze i robotnicy przemysłu 

jedwabnego. 
Strajk w przemyśle j. dwabniczym w 

dalszym ciĄgu trwa bil' jakichkolwiek 
prób zlikwidowania bezl·obocia. 

W ZWiązku z rozpocz~tym onegdaj stl'aj
kiem w fabrykach 8znurowadlarl)skich 
wczoraj żadna z fabryk sznnrowadeł nie 
pracowała i bezrobocie osiągnęło prse zło 

2,000 robotników. 
O wybuchu !trajtu powiadomiony zo

stal okręgowy mspelt\ol' pracy i zwył~ł 
wspólną konferencjI) zamteresowllnych 
przemysłowców i zwi~k()w zawodowych 
na wtorek w południe . (b) 

w doiu jutrzej zym odbędzie siQ w 
ŁodZI zebr.nie wszystkich adwokatów 
miej:!cowych cd-m zajQcia tanowi8ka wo
bec projektu rZĄdowrgo o zmianie ostawy 
o ustroju sądownictwa. 

Ni!. zebraniu przyjęta zo tanie rezol.
ej. , o ..... z wybrani zo tan" delegaCi adwo
katów łódzkich na podobne łz_bra nie ad
wokatów w8l'!zawskich. c~lem wspólnego 
przedsięwzięcia odpowiedniCh kroków w 
sprawie nowelizacji ustawy. (b) 
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Cztery miesiące w oczekiwaniu na zasiłek~ 
Przedstawiciele pracowników umysłowych wystąpili z ciała 

zarządzającego Z. U. 'P. U. 
Od dłuższego czasn organizacje 

pracownicze ' ledziły z niepokojem tok 
nrzędowanh w Zakładzie Ubezpieczeli 
Pracowników Umysłowych. 

Już w ciągu r. ub., wobec wpro- ' 
wadzenia zasady, iż sprawę za itku 
dla zredukowanęgo pracownika • wał
kowało" się w z"akładzie po dwa mie
siące, podejmowallJt była akcja inter
wencyjna organizacyj pracowniczych. 
W wyniku akcji tej ustalono, iż spra
wa zasiłku załatwioną być wińna w 
ciągn ilni 23-ch. -

Mimo to, jak obecnie niejednokrot
nie stwierdzono, warnnki, zamiast ulec 
poprawie, znacznie ię pogorszyły, tak 
iż załatwienie sprawy zasiłku dla pra.
cownika umysłowego trwa trzy do 
czterech miesięcy, co stało się już za
sadą. 

ie1ylko niedomagania w dziedzi
nie wypłat zasiłków bardzo ważnej 
dla szerokiego ogółu ubezpieczonych, 
wobec fali redukcyj, która stale prze
pływa przez Łódż, lecz również i 
kompromitacja Z. U. P. U. w związ
ku ze wzniesieniem domów dla urzęd
ników i wypuszczeniem mieszkail. .. lu
dziom ze sfer zamożnych wywołały 
pow zechne niezadowolenie wśród sfer 

. pracujących. 
Wyrazem tego niezadowolenia jest 

fakt, iż w dniu onegdajszym przedsta,
wiciele najpotężniejszpj organizacji pra
cowniczej, bo Centralnej Organizacji 
Pracowników Umysłowych, inż . Leś
niew ki i adwokat Szczepański, wcho
dzący. do zarządu zakładu, złożyli swoje 
mandaty !Jo dyspozycji C. O. P. U. 

Nazajutrz złożyl swój mandat 

c~onek zarządu Z.U.P.U. przedstawi
ciel Konfederacji Pracowników Umy
słowych 

Tak więc komisja organizacyjna 
Z. U'P" U. została zdekompletowana, a 
co najcharakterystyczniejsze - zde
korupletowana właśnie przez wystąpie
nie z niej przedstawicieli pracowników 
umysłowych. _ 

Oczekiwać należy, iż w obliczu ta
kich wypadków p. Siwik, dyrektor 
Z.U.P.U., zrewiduje wreszcie politykę 
postępowania naczelnych władz zakJa· 
du i zmieni systemy, które nie mogą 
się spotkać z niczyjem uznaniem i ni
komu żadnych korzyści nie przynoszą, 
a wytwarzają natomiast ogólne nieza
dowolenie ostatnio tak już mocno nad
wątlony autorytet zakładu. (p) 

Ostry za'targ . robotników 
sezonowych z Magistratem. 

Redukcje na robotach miejskich. · 
W związku z kończącym się okre- I 

sem robót sezonowych - magi trat 
łódzki rozpoczął o tatnio zwalniać ro
botników. 

Przedewszystkielll przeprowadzono 
redukcje w wydziale gospodarczym 
magistratu, pozatern zaś zwalniani są. 
ci robotnicy sezonowi, którzy prze
pracowali już dwadzieścia tygodni, a 
zatem nabyli prawo do otrzymania 
zapomóg. 

WszystkIe trzy związki zawodowe 
robotnicze, zrzeszające sezonowców, 
jak Ch. D , .Praca" i związki kla
sowe, wystąpiły w związku z tem do 
magist.ratu, .domagając się wyplacenia 
robotnikom sezonowym t. zw. trzyna
stej pensji, t. j. jednorazowego do
datku zimowego. 

Motywy związków byly najznpeł
n iej słuszne; wskazują one, że robot
nicy sezonowi od ośmiu lat rokrocznie 

. otrzymywali • trzynastkę", w czasach, 
kiedy pracowali przez sze'ć dni w ty
godniu i mogli poczyntĆ sobie pewne 
oszczędności na zimę, gdy w r. b., 
przy opóźnionem rozpoczęci n sezonu, 
pracowali po kilka dni w tygodnin 
i niendzielenie w tych warunkach do
raźnego zasiłku zimowego z tytułu t. 
zw. trzynastej pensji, rzuci robotni
ków sezonowych na dno skrajnej nędzy. 

Na odbyt.ej w magistracie łódzkim, 
w sprawie omawianej, konferencji -
wiceprezydent Rapalski oświadczył, iż 
finanse magistratu łódzkiego są obec
nie w takiej sytuacji, że o jakichkol
wiek nadprogramowych wydatkach 
llI'1wy być nie może, 

Na 02"6 Ilem zebraniu robotników 
sezonowych na Polesiu Konstant.ynow
sleiem przedstawiciele trzech omawia.
nych związków złożyli szczegółowe 
sprawozdanie z przebiegu konferencji 
w magistracie. 

Stanowisko magistratu w tak pa
lącej dla robotników sezonowych spra
wie wywołało pow zechne oburzenie 
w ród robotników. Z t1wnu zaczęły 
padać glosy, iż ~ezonowcy pod żadnym 
warunkiem nie ustąpią, i omawiany 
dodatek zimowy muszą otrzymać, choć
by za cenę wystąpień daleko gwał
towniejszych, aniżeli te, które miały 

miejsce " czerwcu, podczas strajku 
na Polesiu Konstantynowskiem. 

Pod zdecydowaną presją robotni
ków . ustalono, iż pertraktacje z ma
g istratem mu zą być wznowione i pójść 
po linji jaknajszybszego załatwienia 

omawianej sprawy. 
Jeżeli wnosić z nastroju, jaki u

jawnil się na wiecu wśród robotników 

sezonowych, nie mogąc liczyć na to, 
iż wyjednają u magistratu cośkolwiek 
przez podjęcie strajku, ze względu na 
koliczący się sezol) robót, chwycą się 
oni innych, choćby najbardziej rady
kalnycb środków, dążąc zdecydowanie 
do zaspokojenia słusznych swoich po
stulat6w (p) 

Komuniści "maczali ręce" 
w awanturach na Polesiu Koństantynowskiem. 

Przed trzema m. w. miesiącami I 
wybuchł ' na Polesiu Konstantynow· 
skiem strajk robotników miejskich, za
trudnionych przy robotach sezono· 
wych. 

Wobec tego, ii!. pewna grupa ro· 
botników nie odrazu przystąpiła do 
strajku, doszło do utarczki, następne 
zaś tłumy straj kujących, podniecone 
przez agitatorów, podejmowały mani
festacje, wszczynaj liC zbiorowe incy
denty. 

Władze policyjne aresztowały w 
związku z ,powyższem kilkanaśoie 

osób, z których jedenaście zostało po
stawionych w stan oskari!.enia. 

Jak IV 'następstwie ujawniono -
zatrzymani ~ostali triej kom uniści, 
zaś pozostałych ośmiu robotników na· 
letało do zwillzków: klasowych, karte· 
lu i innych. 

Jak się dowiadujemy - w dniu 4 
listopada r, b. sprawa jedenastu oskar
i!.onych o spowod'owanie zaburzeń na 
Polesiu Konstantynowskiem będzie 
rozpatrywana przez łódzki sąd okrę-
gowy. (p) 

Plan regulacyjny miasta Ło4zi. 
Magistrat uwzględnia 'rekursy zainteresowanych. 

Na wczorajszem posiedzeniu Magi· 
stratu, odbytem pod przewodnict
wem p. prezydenta B. Ziemięckiego, 
ukończono rozpatrywanie rekursów, 
zgłoszonych przez zainteresowarrych 
do ogólnego planu regulacyjnego m. 
Lodzi. 

Część z tych rekursów została 
przez M:agistrat uwzględniona. 

Wszystkie decyzje Magistratu, u-

względniające lub odrzucające zgło
szone rekursy są wyczerpująco umo
tywowane. 

Po przygotowaniu całego materjału 
przez Wydział Budownictwa, co na
stąpi w ciągu najblitszych tygodni, 
sprawa rekursów do ogblnego planu 
regulacyjnego wpłynie dó Rady Miej
skiej. 

Nie warto pomagać zakochanym. 
Za udawanie matki 3 miesiące więzienia. 

• 
W dniu 1 maja do parafji przy koś- Wkrótce potem policja została powia-

ciele świętego Józefa, na lI. Ogrodowej, domiona przez Eleonorę SWiątecką, iż 
zgłosiła się jakaś kobieta i przedsta ' ila syn jej, Kazimierz, skradł jej pewną 
paszport Eleonory SWiąteckiej. Kobieta sumę pieniędzy i bez jej zgody ożenił 
owa oznajmiła, iż jest matką 19-1etnie- się a następnie wyjechał z żoną do 
go Kazimierza Swiąteckiego, który chce Włocławka. 
się pobrać z 18-letnią Janiną Urbańską. Przeprowadzono dochodzenie, które 

Ze względu na młody wiek pana ustaliło, iż rzekomą matką Swi~teckiej 
młodego matka winna udzielić swojej była Katarzyna Jaruga, która posługiwa
zgody, względnie sprzeciwić się ZWiąZ-\ la się paszportem SWi'lteckiej, skradzio
kowi małżeńskiemu niepełnoletniego sy- nym przez Kazimierza, Zapalony żonkoś 
na. Przybyła wyraziła zgodę na ma!- wkrótce po ślubie zmarł. 
żeństwo syna Eleonory Swiqteckiej. W dniu wczorajszym 58-letnia Kata-

Wobec powyższego ślub się odbył. rzyna Jaruga stanęła przed sądem gro· 
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Łódź 
NIIlDZIIlLA, dnia 18 października J031 r. 

10.1r>-1 i.4~ Transmisja naboieństwa z Kra· 
kowa. 

11.58-12.10 Sygnał czasu z Wars.a....,., hejnał 
z Wieży Marjackiej w Krakowie i odczy. 
tanie programu dzlehnego. 

12.10-12.I!>Komunikat meteorologiczny z War· 
szawy .. 

12.1~-a.OO Poranek symf. z Filharmonji 
War"z. Wyk.: Orko Fllbarm. pod dyr. Jó
zefa Ozlmlńskiej{o, chór męski To"arzys~ 
wa Śpiew. ,Harfa" po dyr. W. Lachma· 
na i Ą. Dobosz :(tenor). W programie u· 
twory B. Grioga: I) Uwertura ,Jesienią ', 
2) Suita Feer Gynt M. 1. a) ·Poranek, hl 
Śmierć Azy, c) Taniec Anltry d) W gro
cie król,. gór. 3) fieśń. 4) a) Pieśń kró
lewska, b) Odkrycie IlIdu, a) Modlitwa i 
taniec w świątyni z dram. mu;;'. "Cle\' 
Trygvason". 6) Suita liryczna: a) Pastu· 
szek, b) Tanleo wieśniaków, c) Nokturn, 
d) Pochód gnonów (tr. z W-wy. 

14.00-I~.OO Przerwa. 
1~.00-2~.a~ Muzyka ze Lwowa. 
1~.a~-16.20 Program dla dZIeci. I) ,Co się 

dzieje na śwleole- - tyg. radj. w opra· 
cowanlu J. Milewskiego. 2) Felj. prof. J. 
Rostatlńsklego p. t. ,Na jawie o Jawie 
(tr. z W-wy). 

16.2~-16.iO Płyty gramolonow. z W-wy. 
16.40-16.~~ ,Rozszerzanie się wszechświata", 

wygłosi pr. Gadomski (tr. z W-....,..) 
17.00-17.la Płyty gramo!. z W-wy. 
17.1~-17.30 .Co to Jest głód" - wygł. dr. J. 

Szpakowskl (tr. z W-wy). 
17.30-17.j,~ Wiadomości przyjemne I pozy· 

teczne (tr. s W-wy) • 
17.4~-1900 KOllcert popołudniowy. Wyk. Orko 

B. R. pod dyr. J. Ozlmlńskiego, Lucyna 
Szczepańska (sopr.) I L. Urstein (akomp.) 
(tr. z W-wy). 

10.00-10.20 Rozmaltośoi. 
10.20-10.30 Kom. sportowy łódzki. 
10.30-10.iO Kalendarzyk filmowy i repertuar 

teatrów. 
19.40-10.4~ Odczytanie programu na dtieó 

następny. 
19.ł~-20.l~ Słuchowisko: Sarou ,Rozwiedźmy 

się" (tr. z W-wy.) 
20.16-22 10 Koncert popularny, Wyk. OrL P. 

R. pod dyr. J. Ozimlńsklego, Umberta 
Macnez (tenor) i L. Urst.ln (akomp.) W 
przerwie kwadrans literackI. opowiadanie 
K. Tetmajera ,Ks. Józef Poniatowski (tr. 
z W-wy) 

22.10-22.40 ArJe i pieśni w wyk. Id. Baljń
sklej-lIe ... ie,t!ej. Akomp. L. Ursleln (tr .... 
W-wy). 

22.łO-22.fXi Kom. meteorol. i polic. Oraz ... Ia· 
domości sportowe (tr. z W-wy. ; 

23.00-24.00 Iduzyka lekka i taneczna z W-wy, ......................... 
Rad-jo i części 

iyrandole i lampystojllce wykonywanie inst. 
światło slly orao: reperacji, przyborów i ma-

ST:ySO~~tzAK~uió~~~~i~z!r~~~;k!a~;~I~ 
Tel. Ir>O-OI. 

......................... 
Z Rady Miejskiej, 

Jak sill dowiadujemy, nast,ępne kolej
ne posiedzenie oc będzie się w cawartek 
29 b. m.. Na porzlldkn dziennym sprawa 
potyczki na bndowę dómów drewnianych, 
oraz itatutu nagrody dla sztuki i lite· 
ratury. 

Klopoty Z inkasem weksla, 
Abram Czarnecki przybyl . do małt. 

MorgeutaJów celem aainkasowania nalet
ności z wekIla. \ 

W wyniku tej czynności Czarnecki 
stanIIł przed 811dem oskarżony o wybicie 
okien w mieszkaniu Morgentalów i pobi
cie wystawców webli. 

Okazało się jednak na 'lidzie, te wła
śnie Czarniecki został pobity, a szyby wy. 
bi! wołajlIc pomocy, wobee czego został 
uniewinniony. (b) 

Roboty brukarskie. 
Na ul. Zamenboffa rozpoczęte · ~ostały 

roboty nad ułożeniem nowej jezdni na 
długości do Al. Kościu8zki. 

Naprawiana jest tet cała jezdnia na ul. 
Narutowicza i Pomorskiej, oraz • łata" Hię 
jezdnię na szeregu bocznych ulic. Robo
ty k analiza .. yjne po ukończeniu odcinka 
na ul. Trębackiej, :układa się obecnie na 
końcowym odcinku ul. Południowej i Ce· 
gieluiau~j. (b) ........................ 
dzkim. Jako świadek wys ' ępowała wdo
wa po zmarłym Kazimierzu Swiąteckim. 
Sąd skaza! Jarugę na 8 miesiące wię-
zienia. (p) 
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REPERTUAR. 
TBATR MIEJSKI: ,Ś"lęty gaj'. 
TIlATR KAMIlRALNY: ,aRU Hau'. 
TIlATR POPULAR~Y: , Wlktorja I jej hu-

zar-. 
,COCTAIL': ,810n<\yoll:l ach bloodynk l'. 
_MOl!US': Jazda do Momusa. 
GRAND KINO: ,Io-olu z PAwiaka'. 
ARS: I Taiemniczy policjant II Ze" moru. 
APOLLO: I Szpieg z Hawanny. II Po-

strach Arlzooy. 
BAJKA: ,Żóltollcy kapitan'. 
CASINO: ,Odrodze~e'. 
CAPITOL: "Orkan' . 
CORSO: l. .Leglon walecznych' II . • przy

gody brygadiera Gerarda'. 
CZARY: I PłoOllCY step. II Złodziej z Bag-

dadu. 
DOM LUDOWY: Kobiety na śliskiej drodze 
IlRA: ,Zemsta' krwi'. 
LUNA: Miljon. 
MLMOZA: .Pod dachami Paryi"- . 
MIRAŻ: ,Za głosem serca'. 
OAZA: .Z" głosem serca". 
ODIlON: Scotland Yard. 
OŚWIATQWY: Ola dorosłych .AnnaBoleyn' 

dla młodzlały ,Odszczepieniec' . 
PRZIlDWIOŚ:-IlIl: ,Odkuplenje'. 
RlISURSA: ,Pieśń wlosellna '. 
PALACIl: Szalony karnawal. 
SPLIlNDID: ,Sekretarka osobista". 
ŚWIATOWID: ,Ramooa'. 
UCLliCHA: ,Żelazna maska'. 
VIlNUS: ,Żelazna pIęść'. 
WODIlWIL: ,Scotland Yard'. 
ZACHĘTA: ,SkIId niema powrotu'. 
RAKIllTA: Kochajmy się. 

Teatr Popularny, 
(Ogrodowa Nr. 18 tel. 178-00). 

Dzl' god •. t-ej po pol. I 8.1~ wieczorem 
przepiękna' operetka, naJgenJalnlejszego kom
pozytora P. Abracbama p. t. ,Wlktorj a I jej 
huzar" z gościnny'm występem śwetneso teno
ra operetki warszawlk. pod kler. M. WIntera, 
pelne chóry, orkiestra !ilharmonjl, _lotona z 
20 osób pod batut" prol. ZozulI uświetniają 
calosć. Podobnie wysta"ioneJ operetki Lód. 
Je .. c.e rllewld.lalll. Na d,lś wlZy"tki. bilety 
wysprzedane. 

Ka.a .amawlań przy ul. O Sierpnia 2 -
wskladzie perlumerjl p. Pływackllj I przy ul. 
Ogrodowej 18 sprzedaj" bilety na dal .. e 
przedstawienia. 

Teatr Iiter,-art. "COCTAIL". 
.Blondynki ach blondynki' staly alę ma

gnesem teatru .Coctall' Uumy publlczooścl, 
brawa smiech, be.troska, zbierają je uroczo 
blondynki, Halama, Grey, !danldewlczówoa, 
Czacbarska, dakubińslra, Szmar6wna oraz 
przedatawlciele płci brzydkiej ParneII, Orwld, 
ltykowskl, Szatkowski, Wlllld_klewlcz, Snay, 
Block I inni . 

Przepiękna dekoracja R. Bubleca, śwlotne 
melodje Biało.tockiego przy doskonalej or
kiestrze dopełniaJI! tej wielce Interesujacej 
całości. 

Dziś trzy przedstawienia o godz. 6, 8 I 
10 wlecz Kasa zamawiań Grand-CaUe, Piotr
kowska 73 od godz. ~ w kasie teatru ,Coc
tall' • 

Teatr Miejski 
DzIś niedziela o g. ł po pol. po cenach 

najnits.)'ch (od W gr. do a zl.) popularne wl
dowisJro: wesoła komedja Szekspira .Co rhce
cieC w kapitalnej IlIscenlzacjl dyr. K. Borow
skiego. 

Wieczol'em lekka ".cywe.ola, pelna Ironjl 
I satyry komedJ" Flers'a I Colllavot·" .Śwlę
ty g"j'. 

W próbach pod rety .. rją Z. Zlemblń
skLego prze bar. komedja Vebera ,Spódniczka 
a toga'. 

W ponledzlalek, wtorek I środę naj.na
komitszy dziś artyst .. dramatyczny Boguslaw 
Samborsld odbywający tourno'e po całej Pol
ace, wystąp i wraz ze awym zespołem w gloś
nej a-aktowej komedjl LaJos L"rJo .Pr"wda 
czy kłamstwo'. 

Opera Warszawska w Tea!rze Hlel_klm. 
• Kierownictwo Teatru miejskiego udało się 
pozyskać Trupę Opery Warszawskiej, która 
wraz z calI! orkiestr" zjedzie wkrótce na dwa 
dni do Teatru Miej.klego w Łodzi. Wystawio
ne będl\! .Borys Godunów' I , Tosca". 

Teatr Kameralny. 
Dziś niedziela o godz ~ po pol. raz jesz

ele jeden rekordowe • Wilki w nocy' Rlttoe
ra. Ceny .nltone. 

Dzi" niedzIela I dni następnych wlec_o
rem w dalszym clllgu bawi I lasoynuje ... 1-
d.ów wesola detektywistyczna komedia Hood
lIe'a I percIvera .Hau Hau' • MIchałem Zni
czem. 

Sex Appael - niezwykly pora
nek w Teatrze Miejskim. 
D z I ś w n t e d z i e I ę, dnia 111, punktu

alnie o godz, 12 w południe odbędzie się nle-
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w labiryncie oszukańczych 
machinacyj. 

Wniosek o aresz ,owanie Lubczyńskiego. 
dzień rozpraw. 

Trzeci 

Na wstępie wczorajszej rozprawy w 
wojskowym sqdzie okręgowym trwającej 
od trzech dni, a dotyczącej popełnio
nych przez b. por. Lubczyńsklego, kie
rownika drukarni wo jskowej nadużyć . 
przewodnlcz~cy rozprawy, mjr. K. S, 
Jask6lski, zwraca się do oskarżoneg) 
z . zapytaniem. czy wykonywał bilety wi
zytowe dla gen. Pachuckiego, kpt. Tus' 
tanowskl~ lIo i całego szeregu oficer6w, 
na łqcznq sumę 44 zł. 86 gr. 

Oskar10ny tłumaczy, iż wykonywał 
wizyt6wki dla szeregu os6b, kt6re ko
lejno wymienia. Na pytanie, dlaczego 
nie zaksięgował należności za druki -
oskarżony odpowiada, iż dlatego, że ani 
gen. Pachucki, ani inni nie zapłacili 
mu za robotę, 

Następnie przewodniczący zapytuje 
o nm6wienia firmy Utz, która twierdzi, 
iż zapłaciła Lubczyńskiemu za roboty 
około 400 zł., gdy Lubczyński znowu 
stwierdza z naciskiem, iż od firmy tej 
należały się 93 złote. lecz że ani gro
sza nie otrzymał. Z dalszych zeznań 
oskarżonego wynika, iż otrzymał od firmy 
lampkę policyjnq, ale ani grosza w go
t6wce. 

Następnie prz: wodniczqcy zapytuje, 
dlaczego - wobec niezapłacenia przez 
firmę Utz należności za druki, nie wpi' 
sał tego do książki wi' rzytelności. 

askar ' ony Lubczyński: - Nie wiem 
powinno być zepi5a"e. 

" Prokurator zapytuje Lubczyński ego 
o dokładnq sumę niezapłaconej przez 
firmę Utz należności za druki, celem 
wystąpienia do prokuratury generalnej o 
podjęcie proce u. 

Lubczyński oświadcza, iż nie może 
dokładnie podać sumy, bo nie miał jej 
zanotowanej. 

Przewodniczqcy: - Powiem panu, 
co zeznała firma Utz, a mianowicie: 
firma przepJ'owadziła u p , na roboty in
stala: ji światła, licząc sobie za to 81 zł., 
kt6rq to sumę pan z rachunku 400 zł. 
wytrącił, otrzymując resztę w got6wce. 

Lubczyński upiera się , iż nic od 
firmy Utz nie otrzymał. 

Prokurator: - Czy zdając czynności 
kierownika swemu zastępcy, w momen' 
cie aresztowania, mówil mu pan o dłu' 
gu Utla? 

Oskarżony ośw adcza, iż nie m.e do' 
wał, był bowiem zbytnio moralnie zllnę' 
biony. 

swoj/\ pl etensjQ o niezapłacony jeszcze ra
chunek na M6 zl. za towar, wydanv Lub
czyńskiemIl. W książCe kaRowej figuro
wa/a lIotstka o pokryciu tego rH~hunku, 
zatem odnośoR sum>ł zoslJl/a .rozchodl)
wana". Jak siQ jednak następnie okazalo 
- Lubczyński pokrył należność ... weksla
mi z wl.dnego wystawienia. 

Labclyóski twierdzi, iż gdy dal weks
If., lO już jakby bylo zapłacone . 

Prze"'oduiczl\cy stawia zll8adnicze py
tanie, czy osk ariony oststeczllie przyznaje 
się do przywł"szcztnia !obie sum, W) mie
nionych w RIcie oskartenia. 

- Nie, nil! przyznaj Q się - odpowia
da oskariony. 

Na pytanie. czy przyzuAje ~ię do fał· 
azowania ra(bunkóll', odpo\\iHda oskar
tony: 

- T ... k, przyznaję sie, iż świl!domie 
wpisywałem mni~j:-:ze 8umy, Anit~li otrzy· 
mywałem. względnie wcale ich nie księ
gowałem. 

W tym momencie przewodniCZ/lry A
peluje do mec. S.łyka , I\OY wplyoął nK 
oshrtonfgo, by Ekupial myśli i htr~fzczal 
,iQ w zeznaniach, bowiem w tem tempie 
rozprawa nie skończy się nawet w ci~gn 
dwóch tygodni. 

W kwestji braków w magazynie oskar
żony zrzuca odpowiedzialność na ró1ne 
osohy, twierdz/lc raz, iż źle zapisy wala 
magazynierka, uastępnie, te żle notował 
buchalter 

Przewodnicz/\cy: Z czego magazynier
ka "'ypi'ywała ""ygnatJ? 

Oskartony: Z kartek, wypisywanych 
przezemaie. Kalkul~cje 8pol"~'Idzał sam 
bnchalter, a ja j/\ t} lko podpi~ywałen . 

PrzewodUlcz'Icy: Czy podpis pana miał 
być tylko upiększeniem, czy stwier~ze
Jliem fa.ktu. 

Lubczyński: Nie mogłem sprawdzać,bo 
nie miałem czasu. 

Mec. B łyk. chC4C wyj_ śnić s/lllowi 
sytnacje, zadaje oskarionemu pytanie: 

- GdZIe pan pracuje i w jakich wa
runkach? 

Lubczyński: Pracnję od 8 tyg' dni w 
r edakcji (?) "Kurjera Lódzkiego", zwykle 
do god~. a·ej w nory. \\'i~c przychodzQ 
1111. r3%prllwę zmęczony. 

ProkurIItor stawja wniosek, aby oskar
żonego arfsztoU'ać, aby mógł w leli wię
ziennej wypocZĄć i zthrać myśli. 

Sl\d zalecił oskarżonemu. aby wzi.,ł 
sobie urlop na czas rozprawy. 

Na tem TAzpra wę odroczono do ponie

~tr. 7. 

Osobiste. 
W cz\\art.-k 15 b.m. \\' koś,·ielH NHjŚ\V. 

MatJi Panoy n/l Starem ~fi'ście pob/ogo
."nviony 7.o,la/ zwil\z, k malt~iJski ponlJę
rlz, p. Jadwig/l Oberle a p. WiktorelD 
Walmant'm. komis~I"L!'m P. P. w ŁodZI. 

o uchylenie sezonu 
martwego. 

w dniu 'dzisiej,tym odbędzie s'ę ze
branie zarz~dów zwil}zków zawodowych 
r Praca" w kIerunku ust.łrni.. trrmmu, 
w którym nalp.ty wezw8ć sekretHrzy 
zwi'1ZkU ,Praca" z terenn całego woje
wództwa d1 ~k:ierowania do Lryclzi człon
ków związków, mających wziął udział 
'IV delegaCJi, udaj/lcej siQ do Mmistl>r,twa 
Pracy, w zwi'lzku z czynioneml od dłuż
szego czasu zabiegami o ocbylpnie ezonu 
mart'" ego w okresie zblitając~j .:ę zimy. 

Akademickie 
Pośrednictwa 

Biuro 
Pracy. 

Akallem' ckie Biuro POŚfedn i ct" a Pracy 
przy Akacemickipj Grupie Pracy Ideowej 
upra za osoby życzliwe mlodl.lezy akRdp
mlckiej o zawiadamianie nas o w zełkich 
posadach, korepetycjach c. y dorywctycb 
x.jęciat h. Biuro · mieści Aię pr1y ulicy]l 
LI.topada 26, leI. 172-05. ';' amu przyj
mowane 8/\ we wtorki i piĄtki od godz. 
6-8 wiecz. zgłoszen ia akademików(czek) 
p08zokn jll,cych prncy. Wl!Zelkia czynności 
B.uro zlllatwill bezpłatnie. 

Na srebrnym ekranie. 

"Rakieta" 
(Oaw. Spółdzielnia) . 

w dnin 15 pażaziernika br. otworzył 
swe podwojP. Kmo-teatr "Rakieta" pod 
dyrekcjll J. I"irsta który, j~ko wytrawuy 
f~chowiec, daje rękojmię Ż>l Łodzi przyby
ła nowa płacówka rozrywkowa. która 
będzie ulllbiollem miej~cem loU'y .... e!! naj
szer~zych " 'ar tw publiczności. 

Przebojowy f,lm jak.im je.t wy
świetiaay obecnie w Rakip-cie "Koch>łjmy 
się" z niezrównanym Ran'y Lidtkem, 
mówi sam za sipbiel nie wymaga żadnych 
komentsl'Jly. 

W programie dalszym DIl l'ierwsze 
miej es wy~n wajll 81ę t>iki" fIlmy, j-.k: 
.Odwieczna pi~śó" rKgi ętniczka Da urlo
pie" "Noc upojeń" _10 CIU z P~wiakll" 
.Fokusy B-oadwaju", orJ.z szereg inuyclI 
fIlmów. 

Nadmi, n ić nał~iy 7.1! kino zostalo 
gruutownie odnowioD~. oraz mimo ogrom
nych kosztów, ceny llliej o nie po,I"Jż, 
SIOOO. W. S. 

Prokurator: - Sprawa niepokrywania 
należności przez firmę Utz ciągnęła się 
od lat dwuch. Czy zgodnie z art. 10 
statutu drukarni meldował pan o tern 
szefowi sztabu? 

dzilllku. do godz. 9 zranI.. 

--------------------------------------------.. 
Oskarżony: - Nie mogłem z byle 

głupstwem biegać do szefa sztabu: 
Z dalszego przebiegu rozprawy wy' 

nlka. iż oskarżony brat od firmy A. I. 
Ostrowski papier, przyczem otrzymyw t 
poważniejszy rabat, w książ e rozcho
d6w notował jednak sumę brutto, nie 
zaznaczajqc, iż efektywna suma naletno' 
ści była znacznie niższa . • 

Oskarżony twierdzi, iż z rabatu nie 
korzystał I notował wydat~ i w takiej 
wysokości, w jakiej je' pokl'ywał, 

Oświadczeniom oskarżonego przeczą 
rzeczoznawcy, kpt Tarkowski i por. 
Bańkowski stwierdzili, iż Lubczyński o
trzymywał rabat, trk bowiem wynikało 
z zeznań wiarogodnych i dobrze poin' 
formowanych świadk6w. 

Oskarżony upiera się, iż płaci u 
Ostrowskiego ceny hurtowe i dlatego 
nie mi a ł rabatu. 

Jak wynik&Jo z dalszej relacji rzeczc
znawców - firma Ostrowski zg/o~ila. -----zwykly poranele sensacji literackiej w lepsl}'lll 
.t)'lu, pod nazwą ,Sex Appael' - Zew pici. 

W porankU tym weom'l udzilil artysci 
w.zystklch lódzklch teatrów z tej miar)' ulu
bl eńoaml publlconoścl. jak Zlol Halama, Mar
jan Wawrzkowlcz, Zolja Tatarkiewlcz-Wosko
.... ka, Hilda Skrzydłowska, Pola SzmaróWDa, 
.Jerzy WOSkOWIki, Franclozek Brodnlewlcz, 
Kazimiera Kijowski I caly szel'f:g Innych. a 
pozatem lekarze, adwokaci, artyścI-plastycy 
literaci, muzycy i dziennikarze w swych 
najlepszych, IpecJalnle na ten poranek przy
gotowanych pracach. 

Pozostale w n.lewielklei ilości bilety w I 
oeol. 001 7~ groszy. sprzedaje kasa zama
wiań teatrów mieJskich. 

Wypłata państwowej zapomogi doraźnej 
bezrobotnym za miesiąc październik r, b, 

M{glStrat m. lo~dzi - Urzą' \ Za<ilzowy 
dla SeZl'obotnych - podaje do wiadomOŚCI 
osób zaintere,jowllOycb, że w środę, lia 
21-go i w czwartdr, ,Inia 22 ·go prl·łzier
nikli. r. b. odbędzill się wyplllt& p~ń~t"o
wej zapomogi dorażnej Z/I m c paźdzlerul k 
r. b. bezrobotnym. po;iad8j~cfm rodzinę 
na wyl'lcznem utrzymaniu. którzy zgłosili 
się do Biura Urzędu Zao;i1kowego przy 
ul. 2 Puł ~n Strzelców Kaniowskich 32. 
w czasie od l·go do 10 ·go p8żdziernoka 
1931 roku. 

S&motni prawa do Z!lplmogi nie mają. 
t)U\wki zapomogowe wyno~zą: 
II) dla bezrobotnych, pJsiadajllcych 

1-2 osoby na ntrzymaniu zł. 20 mie
sięcznie, 

b) dla bezrobotnych, pl)<iadajl\rych 
8--& osób na utrzym&nin - 30 złotych 
miesięcznie, 

c) dla bezrobotnych, posia<l8jących JW
nad li osób na utrzymaniu - ,lO złotych 
miesięcznie. 

Wyplata odbywać ~iQ bętłzie w wytej 
wymienionym lokahl Ur%ę!hl Z I~iłkowe!l'0, 
w cugie od godz. 9-ej do H -ej, według 
n&8ttpnj/lcpgo pOl7.l\dku: 

Sroda, dnia 21-go paź Iziprnil(& 19;3\ r .• 
litery: A. B, C, D, E, F, !:f, R, I, J, K. 
L, l ,. M. 

CZII'llrtfk, dnia 22 październik" 1981 
roku, litery: N. O. P, R. ,T, U, W, Z, 2. 

Bezrobotny, zgh\.<zaillc ~ię po z~pomo
gQ, powinien okazać: 

l ) dowód oiobigty, względnie inne u
rzęołowe zaświadczeDltl totsamości, 

2) lt'gitymacjQ 'f. U P. P. Z" ~t~m
ph,mi koatrolaemi o ,IJzl8łów P. U. P P .. 
przyczem bezrobotny !lowinien zgłaszać 
się do kontroli przyD~jmoi"j dwa fliZy 
'If ci/lgu 4-ch tygodu~ 

3) k~i!\tkę uba7.\lieczeniow/I KllSy Cho
rych m. L~ 17.1 bel robotnego oraz ewentu
ałnie ozłonk'hv rodzmy, w~półnie z nim 
z'łm lPs7.kul.cyeh i pozostaj/lcych we w~pól
uem gospodarstwie. 

Herbatka u Handlowców. 
Wy(hial żrcla tOWIlM!y.kiego Zwil\zku 

H'mdln"ców Pul 'kich (PiQlrkoWllka lOS) 
zawi-,lIImiĄ. że dziś o godz. 17-fj un/l
d1.1l "H~l'b.tIrQ lIł& cz/on'ió'N, ieb rodZIli 
i pro WlldZOllycb gości. 

Komunikat. 
z Tow. Spiew. HChór Marjański- przy 

Kościele św. Stanisława Ko.tki. 

IV dniu 25 ~8żdziernilo.a r. b. o god~ 
8-~j wieczorem .... .~Ii M~.kir~ To ..... 

piewllczpgo przy nhc.v Piotrko~ kiPj 
Nr. 243. TO"-/lrzy-two piewae •. l' _Chór 
Mujaó kl' pr~y kalwrzt' Ś,;. tltn .ława 
KostkI UT7.1\df .... koncert doroczny pod dy
relrcj~ prof. ł:l. l.;lll<a li: 1\lllialem .J. Uro
zió~"iego, 11ft. T~alru llu·J~kifgo. 



Str. 8. .DZIENNIK ŁODZKI" l8.X.Sl. Nr . 30. 

Tabela wygranych loterji Państwowej. 
W BO·tym d oiu ei"gnienia a-ej klaRy 

23-~j polskiej loterji paóstwowej padly 
następuj'lce wygraue: 

PRJ<:lIJE: 
l) WyA"rana zł. 15000 plus premja zł. 

300.000 pad/a Da nr. 169038 
2) Wygrana zl. 250 pluą premja zł. 

200,000 padła u/\ nr. 43;;26 
3) Wygrana zł. 250 pl us premja zl. 

100,000 padła Da ur. 137067. 

10.000 zł. na nr. 40023 
3000 z/ . na Kr. 101750 
Po 2.000 z/ na !\r. 4836 32490 

39880 73666 0211 82393 89a li 9 364 
103174 105438 152988 166632 167097 
178461 183173 135212 

Po 1.000 zł ua Kr. 1696 &l77 
10599 21483 28731 30725 6 1472 52144 
59553 64535 83301 84893 85132 6683 
87603 89912 91015 9279,1 9 1652 1033G7 
107112 107953 11;)420 117.'8;) 1 W501 
125992 126436 13694 136043 1419;)0 
145583 149673 15ł249 1581 3 l 528 
176913 18 1335 187957 1 '~!)il4 19312 I 
194275 200956 202130 20:2394 

P o 509 zł. na numery: 294 95 1 
1413 7391 8;)~7 11769 12~49 12337 
13~65 16931 2149 ~20l05 223:", _3903 
26196 2H:>46 2' 73 2 n. 292d 29345 
3009;) 30930 3105;) 3(;419 37(·;);) 3i5~9 
38472 38717 39804 ~fI~,,"* 412;);) 4Wio 
42603 44072 461-13 48497 ,-,O;m7 5 Hl99 
5129 53606 54;)01 55 gO 56030 37273 I 
65216 6.)~ 6630 ' 73,178 74038 'u li> 
81618 81726 81855 '20~4 8445 b669G 
87753 87Sa7 91007 91 fl3 93J9 95127 
97093 99439 !J!J7,521049U3 L06 36106664 I 
1101 21 113467 114351j 114934 11 [,242 I 
115385 113599 115648 116172 118764 
1202:!3 121299 121485 12403D 12-1537 1 
125468 125911 12 ~9 1291liH 12,501 
130078 130103 131485 133351 1342 '5 
136833 lł152 1451 7 J.!HI)40 1461 14 
149470 150463 152921 133154 150763 
154438 155404 1f>0t-i29 1lf,7G7 ]5830 
161101 1610 12 166411 166702 172564 
173993 176870 177129 l 60GO 190317 I 
190721 196015 197771 19b400 200 133 
200509 200 39 20370i 20il791 204 67 
205161 205459 2.Q67Só 207217 20D1 :J 

, Po 250 złotych wygr~jy numery 

na~ te puj~ce: 
32 70 7b 163 232 ,,2 ó3 3b9 66 74 7b 464 

b35 63b 703 B84 967 108323" 73 466 b6 610 
34 98721 BI3 IS ~020 47 59 79 236 313 60 61 
69 6S4 731 33 24 U33 87 3092 364 4 ł 95 7 2 
862 78 9b7 400; 136 42 218 469 597 OlI 762 
78 ;b !>O22 100 B9 300 78 ł2;; 5~ 62 616 43 S6 
753 6S 864 7 60;2 71 72 91 bIl 16 9 6<;7 ,. 
730 9~ 9;1 74 701" 5 22ł 6; ;14 ;1 M3 7683 
706 9H R0 16 62 22b 336 Si U" 69S 703 2; PS 
818 44 9 928 37 ,,9 9109 75 99 307 19 20 :>.I 
429 ~ 6 79 620 675 726 2 99! 

10023 75 9 227 4 3M ;16 67>1 79 7LB bO 
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ZŁOŚLIWE BANKRUCTWO 
poznańskiej firmy HM. i M. Kon i !S-ka'~ 

Sensacyjne a esztowanie r .... anufakturzystów. 
Przemysł łódzki został poważnie zarwany. 
Wielką sensa cjC) wywołało w PO- \ 

znaniu i głośnem echem odbije s il) 
niewątpliwie w sferach przemysło
wych i handlowych Łodzi, dokonane 
w końcu ub iegłego tygodnia w Pozna
niu aresztowanie trzech tamteJsz.vcb 
kupców braci MOJżesza, MHj e ra i 0-
echa Konów. właśeieieli byłel firmy 
manufakturowej "Bracia M'. i M. Kon 
i S-ka" . 

W obec tego, iż w sprawie tej za
interesowani S,\ nader liozniłl wierzy
ciele łódzcy, zwróciliśmy siC) do tu
tejszego StowarzyszenIa W ierzycieli 
dla Oohrony Handlu i -Przemysłu , 
k róre udzielił . ) nam następującyoh in
formacyj: 

Firma .Braoia M. i M, Kon i S-ka" 
prowadziła w Poznaniu od szeregu 
lat wie lk1 hurtownię wtókienniczą, na
bywaJąc towary wyłącznie niemal w 
fIrmach łódzkich. 

W marcu 1930 r oku fi rma ta wnio 
sła podanie o odroczenie wypłat, czem 
bar ,łzo zaskoczy ła wię k s'llOŚć wierzy
cieli, oceniających b ardzo kOrż,ystnie 
stall interesów o ra z sytuację mater 
jalnlł fi r my. W ZWiązk u z tem za po 
średnictwem S t owar zyszenia Wierzy
cieli zainter tl50Wani wierzyciele 1lo ~ta
n owili bezwzględn ie oponować prze
ciwko udZieleniu firmie nadzo ru. w 
ostatniej jednak chwili zaniechano 
opozycji. 

Po u zyskaniu odroczenia wypłat 
f-a zaczęła ca/kowicie uchylać się od 
częściowego nawet po rywllnia jakich· 
kulwiek zobowiązań ikprzed upływem 
pierwszych trzech miesięcy nadzoru 
wniQsla o układ na 5u proc. 

Pos tl)powanie układowe trwało at 
do końca roku 1930. przyczem ' w o
kresie ty m , korzystając z niedogta-

. t eClmej kontroli ze strony nadzorcó w, 
właściciele firmy systematycznie wy
sprzedawali pokryjomu t owary. inka
sowali na wlasną rękę wierzytelności 
u klijentów i przywłaszczali sobie na
stępnie zainkasowane sum y. nreuwi
dovzniaj ąc wpływów w ksIęgach. 

W ten SpOSÓb zostal stopniowo 
zlikwidowany całkOWIty niemal zapas 
towar ów, oszacowanych przez właści
cieli w bilansi .. nadzorowym na l.I! 30 
roku na 700.000 zł . , wit,rzytelności zaś 
z sumy ca. 236.000 zł. wymienione w 
tymże bilansie spadł,1' do ea. zł . 60 000 
i to ńale~ności zupełnie nieściągalne. 

W tym stanie r z eczy jeden z wie
rzycieli, jak siC) póltn lej okazRło, w 
p o ro zumieniu z f-o, Bracia M. M. Ko n 
i S-ka wniósł jeszcze przed zakończe
niem postępowania układowego o u 
chylenie nadzoru, co nastąpiło w dn . 
3LXII.30 r. 

Pozostałe wówczas na składzie 
wszelkie towary i urząlizenie zajęly -
143 284 6~ 70 511 61 739966 17800781 150 269 
3"9 2'! 403 61 76 509 la 612 16 25 51 761 93 
99, 179065 107 ,,05 44 808 21. 
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niezwłocznie władze skarbowe i z~ 
spr7.edat.y zajl)tych przedmiotów uzy
skał .v zalt\dwie kwotę ok. 7.000 zł. 

\V tych okol icznościa ch zostało
wnies ione przeciwko B ciom Kon do
niesienie karne jeszcze w styczniu.. 
r . b ., lecz grumll.rtzenie materjalu ob
CiążRjąllego zarówno pnez odnośne 
wład~e, j ak i p."ez inicjatorów donie
sienia, było n3der utrudnione i temu 
w dutej mierz~ przypsać należy 
are3ztQ,wanie brą,ci Kon dopIero w 
biei!\eym mi esi ącu . 

Mimo braku jakiejkolwiek masy, 
inicjlltorzy ukcji wnie~li o równocze-
sne ogloszenie firmie upadłośri". aby
uwiarogorlnić fakt, że przy paRyw8ch 
przeszłtJ 700 tyiięcy U. i mimo po
przedniej nadw\ t.ki b i lan ~owej , ohec
n e akt.v wa W.f n o 'z'ł aż żł.. .. 92.-. 
Upadłuść' ogłoszono dnia 2 I'Zffwca 
r. b . przy.:zem d, t zw. Wydziału 
Wierzycieli weszli pp. S obecki. Dyk 
(przed~tawiciele Sp. Akc Scheibler i 
Grllhml\n wzgl. I K PozDań,ki na 
Poznuń, o raz kier w ni k Stowarzysze
nia Wierzycieli IV Łodzi p . W M3n
dels, którzy przy pom ' C.I' zarządcy 
m sy zgromadzili w ciągu paru mie
sięcy nrezbite d o wody oszukańczego
bankruot wa braci Kon. 

Zazuanzyć nAleży, it rodziny a re
sztow,any<,h wszczęły jn~ ,tarania o 
zmianę środka zapobiegawczego i o 
po~ostawienie ich na wolnej stopie do 
C7.a u r ozpr.\wy. O ile zdołallo nstaliĆ', 
od.nośne orll;an'y są(\ .we za~'1(\ały zł'o
!tenia kaucj i w wysokości 200 tysie
cy złot.ych . (ag) 

Giełda warszawska. 
URZĘDOWA CEDUL ~ 

gleltly walntow"j . 
GOTO\VKA. 

Dolary 8 .88 
CZEKI. 

Holandja 362 30 
Londyn 3 ~ 51; 
N.-Yol'k-cabel 8 .924 
Pary t 35.14 
Prall;a 26.~2 
Szwajear.ia 175. l0 
Wło.by 46 40 
B~rlin 207 .25 

A K C J E . 
Pol.;ki 110-
Lilpop 12.7f> 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZA:.TAWNE. 

-Inwestycyjna 
• seryjna 82.-

konwersyjna 4 1.25 
6% dolarowa 61.-- ' 
7% stabiIizllcyjua 53.25 54.- 54.
so;. B. G K, 94. • 
8% m. Warszawy 62.- 64,- 63.
('jo lo obI. warsz. V nf em. 351;5 -----.. ~----------------Homeopata 

Dr. fttiehał Geller , 
przeprowadził się 

na ul. hOł'Elt~IKA. Nr. 409. 
TEL. 245-50. . 

przyjmuje we wszyst,kich chorobach od 9-1 
I od !-7. 

• n Wy tworniK I 
'" Piecy i kuchenek 

~
przenośnYCh nagrodzona 
na wystawi. Gospod. HI
~lenIQz. w Łodzi, dużym I 

srebrnym mQdal.m 

"KOŹMINEK" 
- Glńwn. ;'1, t.1. 175-09. 

. Dr. med. 

srrARKER 
Spec, chorób weneryCZnych. 

skórnych i wło~ów. 

Sr6dmieiska 12 
(dawn. Cegielniana 25). Tel eron 126-81. 

Od godz. 9-1 I od i-8 w niedziele i swlęta 
od 10-1. 

Dla nle.amotnych ceny leunie. 
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Dziennik o SporOłowy 
Dzisiejsze imprezy sportowe. z Z.S. W obronie sportu. I 

Jak jut donosiliśmy obszernie, 
Związek Związków Sportowych W8ZClął 
akcię u ciał ustawodawczych w celu 
zwolni~nia imprez sportowych or! pro
Jektowan~go podatku na rzecz Cl.er
wonego Krzy:ta oraz samorządów . 
Obecnie pr21ed~tawiciele ZZS. konfe
rowali z wicemarszałkiem Sejmu po
slem dr. Polakit,wiczem, ktńry ze 
swej strony poparł prośhę ZZS w 
klubie parlamentarnym BBWR. Klub 
ten obiecał ustoRunkować si~ przy
chylnie do akcji ZZS., gdy~ widowi
ska sportowe nie mngą istotnie być 
traktowane ua równi z wsz~lklego ro· 
dzaju widowiskami o chRrakterze im
prez zarobkowych. wobec uświado
mienia opinji o roli społecznej s por
tu akcja ZZS. niewątpliwie zakończy 
siłj pomyślnie . 

Rejestracja człpnków 
P. Z. G. S. 

Piłka nożna ; 
Blli~ko WKS. godz. II : Naprzód

- ŁTSG. pl\łflnałowe spotkanie o wejś
cie do Ligi. Bllisko Wimy, godz_ 11, 
Pro·ma (Kalisz) - Wima, spetkanie o 
wejście do kI. A. Bni..ko ŁKS-u. go
dzma 15, ŁKS. - Warta (Poznań) .. 
Boisko Kruschendera, g'odz 15; Kol. 
K. S. - Kru-chender. B,lisko Sllkoła 
(Zd. Wola); Geyer - Sokół (Zd. Wo
la). spotkanie o ty tul IllJstrza kI. C 
Boisko w Tomaszowie, godz. 10.30: 
gra Sokól - Młot, o godz J8: Lechja 
II. - Jutrznia i o godr.. 15: gra Orlę 
- Szczprbiec o mistrzostwo kI. C. 
B<l isko Brzeziny, godz. 14.30: BKS -
Siła o mistrzostwo kI. C. Boisko Brze
zin:!" godz. 14.30: BKS. - Siła o mi
strzostwo ki C. Bvisko w Piotrkowie, 
.godz. 15: Makkabi - Po;;oń . B'lisko 
Sokoła (Pabj.l, gódz. 9: ~1akkabi
Kruschender; godz_ 11 : WKS. - Bu
rLa, spotkanie o pubar. 

Gry sportowe: ' 
Boisko przy ul. Czerwonej, gndzi. 

na 10: w hazen!) gra Geyer - Sztern 
i Zw Mł. Polskiej - Sdern w koszy
.kówkę mę~kl\; godz. ló: Jutrznia -
Resursa i Szrern - Jutrzenka )V ko
szykówkę ml)ską. Boisko przy ulicy 
<lgrodowdj, godz. 10: VICtoria-Triumf 
w hazenl) oraz Victoria - Resursa w 
koszykówkI) męską; gtldz. 15 w ko
szykówkę męską gra Zw. MI Polskiej 
- Trumpfelolf, a w huenę Orkan -
Victoria. Roisko przy ul. owo-Tar
gowej, godz_ 15: gra Jutrzenka
Jutrznia i Orkan - Trumpfeldor w 
koszyków~ młjską. 

Lekkoatletyka: 
Boisko ŁKS-u . godz. 10: Trojmecz 

towarzyski pomiędzy GeyerAm, Ikape 
i gospodarzami. Boisko SSKM. godzi
na 15: impreza sportowa. biegi lekko· 
atletyczne, kolarskie, pUka no~na i 
siatkówka, rzuty i skoki. Dochód prze 
znac-zony na bezrnbotnych . 

* * * W krajn gry o mistrzostwo Ligi 
w Warszawie: Wisła - Legja. 
W półfinalowych spotkaniach o 

wejście do Ligi: 
w Brześciu: 22 p. p. - 82 p _ p. 
\"'1 Tomaszowie wielkie zawody 

lekkoatletyczne z udziałtlm Petkiewi
cza i Innycb. z których dochód prze
znaczony b_ędzie dla naj biedniejszych. 

W boksie o drużynowe mistrzo
stwo . wlllc7-ą; 

w Wars zawie: -Polonja - Warta, 
tv Krakowie. Wawel BKS, 

t _KS. - Geyer - Ikape. 
Dzisiejszy trójmecz lekkoatletycz

ny ŁKS. ~ Geyer - Ikape raz po
czyna się na stadjonie ŁKS-u punktu
alnie o godz. 10 ej. 

Program imprezy, utartym juź 
zwycztijem zawiera konkurencje: 100 
mo, 400, 1500, 5000 m o, sko~d wdal i 
wwy~, rzuty dyskiem, oszczepem i 
kulą oraz bieg sztafetowy 4xl00 m. 

Konkurencje niektóre będą się od
bywały .tednocześnie (np. biegi i rzu
ty) ahy nie przeciągać zbytkiem cza
su trwania zaw,OdOw i nie nu~yć zby-
tnio widza. • 

Skład zespołów Geyera i lkape 
nie jest nam dokładnie znany, gdy~ 
poraz pierwszy drużyny biorą udział 
w tego rodzaju meczu, -

Drużynę ŁKS-u stanowić błjdą: 
Kwaśniewski, Bobiński, Sielski, Wel
nic, Wirum, Wróblewscy L i H, Po
lak, Bijr/owski, Sas, Pleszczyński, 
Klimczzk, Wol~ki i Stibbe,' który tym 
razem porzucił ręka wice bokserskie 
dla kul i i dysku. 

Znakomita pogoda i świetne skocz
nie oraz bieżnia ŁKS - u przyczynią 
się do nowęgo programu rekordów 
okręgowych. którtl w ostatnich tygO- 1 
dniach stale są bite na stadjonie 
ŁKS, . 

Wiadomości zagraniczne. 
Program mistrzostw lekko-atletycz

nych Anglji został ostatnio zmieniony 
noskutek programu olimpj dy w Los An
gelos. Zamiast 4 i 6 mil odbędzie się 
bieg na 5 tys. i 10 tys. mIr. 

* • * 
Stenerud rzucił w Sztokholmie dys

kiem 46,12 mtr. Sten Petterson uzyskał 
w biogu n I 110 płotki 14,8 sek., a Kra!t 
pokonał Rjoerka w biegu na 800 mtr. w 
czasie 1 :56,8 min. 

* * * 
Gullini, mistrz Belgji w pływaniu 

kraulem, ostatnio uzyskał nowy rekord 
na 200 m. w czasie 2:21,8 min_ (2:24,2). 

* * * 
W mistrzostwach Austrji pierwszej 

Ligi Hakoah u zyskał po 6 rozgrywkach 
swój pierwszy punkt w spotkaniu z Vien-
ną· 

* * * 
W mistrzostwach Austrji prowadzi 

WAC 8 pkt. przed Vienną. 

Polski Związek Gier Sportowych 
wydał ostatnie zarządzenie do w,zyst
kich okręgów. aby kluby, będące 
c~łonkami PZGS. zlo:tyły powtornie 
deklaracj e przystąpienia. 

Zarządzenie to ma na celu upo
rządkowanie danych statystycznych, 
doty()zący cb obecnego stan~ ~ZGS. 
Wszystk ie kluby, w zrozumloolu do
niosłości prllc naczeJne>ro związku, 
powinny jaknajszybcIej zlotyć w. se
krt:tarjxcie władz okręgu wypetmone 
deklaracj e. 

Mecz piłkarski 
Prasa - Sędziowie. 

Zgodnie z zapowiedzią w dniu 8 
Ii'ltopada ma być rozegrany mecz 
piłkarski dru:tyn Prasy i Sędziów 
łódzkiego kolegjum_ Całkowity dochód 
netto z tej sensacyjno·bumorystycz
npj imprezy będzie przeznaczony na 
zasilenie funduszu -pomocy dla bez
r obotnych. 

W roli czynnych piłkarzy ujrzy
my w druty nie słjdziów znanych nie
gdyś graczy: Marczew kiego, Olta, 
Langego. Piotrowskiego, KopjasR i in
nych. W ekipie prasy wezmą udział 
świetni teoretycy lecz słabsi prakty
cy footballu_ 

------------~------..... * * * w zw IIzku z meczem piłkarskim o 
puhar środkowej Europy między WAC i 
Spartą praską, ta ostatnia wniosła do 
komitetu protest o unieważnienie spot
kania ze względu na anormalne prowa
dzenie tego. 

* * * 
W węgierskiej lidze prowadzi obec.l 

nie w mistrzostwach ferencvaros przed 
Ujpestem i Hungarią_ 

KINO-TEaTR . Dziś ' pl'emjer,t! Pogodny apel do ludzi wszy tkich stanów. Czarujący film p, t. 

RAKIETA" KOC, HAJMY SIĘ" w r~~:;her~~Óa!n~!~Ot:r~!· ·~8U_ 
" '" . " ~1~if:~:~~J.li~t'4~::ec~rl~~orH~lr~ 
= SienkIeWicza 40 -_ mUli PielI/I, Kort Ve. perm/m. 

Orkl.stra syml pod dyr. R. KANTORA. Początek codziennie o godz. 4-ej, w oboty niedziele o godz. 2-ej po południu . 

-SZEWCY-
Najtaniej~::~~ S K Ó R y ~o::tdej 

W SPÓLCE SZE.WCÓW 
PI01'RKOWSKA 79. Al. KO$CIUSZKI 22. 

Tełefon 158-38. 
Specjalność: detaliczna sprzedaż zelówek trwałyob na wodę. -
SZKŁO OKIENNE 
ornamentowe, surowe, matowe oraz szkle
nie budowli. Djamenty do rżnięcia szkła 

poleca po cenach niskj~~ 

J. OLEJ"':C~"'\K 
ŁÓDŹ, ul. ~łówna 14, telef. 130-04. 

UWAGA: Szkło inspektowe w wielki~ wyborze. - . 

Do akt Xr. E. 2204/Jg31 r. 

Ogloszellie. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi , LU

DWJ K HQLLAS, zamieszkaly w Łodzi przy 
ul. Przejazd pod nr. 40, na zasadzie art. 1030 
U. '1'_ C. oglasza, że w dniu 30 pażd .. ernlka 
1931 r, od godz. !Orano w Lodzi, przy ulicy 
Bałucki Rynek nr. 6, odbędzie się sprzedaż 
z przetargu publirzuego ruchomości. na leżą· 
eyeh do Jana Kotlilis61ego i składajĄcych się· 
z mehli, oszacowanych na sumę Zł. 420. 

Lód. dnIa 17 paźd,iernika 1931-
K-omoroik L. HOLLAS_ 

Do akt Nr. E. 879 193 11 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi STA

NISŁA W DULKOWoKl, zaml es.ko ł)' \I' Łodzi 
przy A l. l lIaJ'" nr. 34, na zasadzi e art. 1030 
u_ P. C. o~łasz&, że \V dniu 27 października 
J93J r. od godz. 10 rano w Łodzi przy ulicy 
Zakątnej nr. 39, odbędzi e się sprzedaż z 
przetargu publicznego rurbomości , n.leżących 
do firmy .Zakłady Przemysłowe lot, Fr. /'a
laszewskt" Sp. Ake. i skladsJąeych się z 
mle"nika walcowego 600x300 cm. z pllrą wal
ców' oszacowanych na sumę Zł. 1.500_ 

Lódż. dnia 12 października 1931 r_ 
Komornik S_ DULKOWSKl. 

Dr. 1. NADEl 
• Akuszerja, Choroby kobieca 

Godz. przyj~ć od 8-7 i od 7-8 wiecz. 
Pomorska Nr 7 Telef. 127-84 

I 
I. Laśkiewicz 

pr!iłe~;kf~'t~ó; c"a~ I Łódź, ulica Franciszkańska H! 52 
łodzlennem nirzyms- ( 
niem, Andrzeja J6, wej cie z u' icy Zawiszy 29). 
m. 25. - Posiada: gotowe m.ble, sypialnie, stołowe, 

s~ant:n~w7e ~~ stępnych. - Robota solidna z gwaranoją. -
sprzedanIa. Naruto- Na wy~łatę i 7a gotówhę. I 
P la t ł k K I gabinety l pojedyncze meble, po cenach przy-

wlcza 48. Dla P.P. Urlędników rabat 

..... ,-------------------------
Do akt Nr. 770 1. 30 r, W O" Z k 1° 

01!IORZen ie. 
Komornik SĄdu GrodzkIego w Łodzi JÓ

Z8F TOMASlEW::HCl , zamieszkały w Łodzi 
pr, y ul. Zachodniej I'r 36. DR zasadzie art. 
103 l U.P_C. oglssza, że w dniu 29 października 
J931 r. od godz 10 r&DO w Łodzi przy ulicy 
2 p. trz. K.o. 5ł, odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznego rucbomości nltleżącycb 
do Rudolfa Lipiński ego i składających się z 
mebli, oszacowaoycb Da sumę d . b25. 

Lód., doia J3 pażdzlernilra r931 r_ 
Komornik TOYA ' ZEWSKI 

Dr. ·med. 

HELLE R 
Specjalista chorób s~ órnych i we

nerycznych 
ul. NAWROT 2. 

Przyj muje do 10 r. ! od i e wlecz.. w 
dZielę od 11-2 po poludoiu. 

Dla pan spec. od godz. ;1,-5 p_p. 
Dla nlezamolnych ceny lec..,ic. 

Dl'. Med. 

dziecięce 

LÓŻKA metalowe MA
TERACE hyg_ spręż. 
_PATENT" wy~y
MACZKI amer. UMY
WALKI. Na do~od-

nyoh warunkarh 
w Fabrycz. Składzie 

"DOBROPOL" 
ŁÓDt 

Piotrkowska Nr. 73. 
Tel. 15 -61 

w ~)odWÓTJu. 

Obia<;ty 
smS('!ZDe- i lllnfo wy
daje II Listopada 20, 
li wejśr.le Iq, parter. 
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Dźwiękowy Kino-Teatr Od wtorku dnia 14 października i dni następnych 

" Przedwiośnie" Piękny dramat rosyjski, osnnty na tle powieści LWA 'J OL 'TOJAp. t. 

ODKUPIENIE 
w rofach głównych: JOHN GILBERT, .RENE ADOREE, ELEONORA BOORTM AN, KO NRAD NAGEL. 

Następny program NOCE KAUKAZ KlE. 

Żeromskiego 74-76 
róg Kopernika 

Pocz"tek seansów w dni powsz. o godz. t p p., w niedziele i święta o g. 2 p. p. ostatnie o godz. 10 wlecI. Ceny miejsc: I-ł.~, II-g() gr., 
111-60 gr. Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca watn. we wszystkie 'dnl z wyj"tkiem sobót niedziel i świ"t. 

Passe-partouts i bilety wolnego wejśela w niedziele I swtęta bezwzględnie nlewatne. ' 

-~~~~~~~~~~~~~~~ ~~-
ł\ Kino-teatr I Dziś i dni następnych wznowi~nie . wsponiałego filmu p. t. ~ 

ł\ Światowi d B,,!.\,;~~tQJ~{bH,I4.~~~~i,;~ ~~,~~9. 
ł\ 

Pomorska 89. i czaruje w5pllniatą ~r'} a~tystów, jak. równieZ ilustrujący barwne d~i~j6 d~iewczęcj8. które ~ 
_ szuka mętcz.vzny z lID1eDl~m .mlłość . Nad program: Aktualności fllmowe. 
... Dojazd tramwaja.mi 4 i 8. 

Dźwiękowy Kino-Teatr 

MIMOZA 
178. Od wlorku, duia 13 do ponied"ialku. dnia' 19 

pllżd,iernikl\ 1931 r. wl. 

Wio1ki przebój dżwi ekowy produkoJI trancuskiej. 
CAŁA LÓOZ ŚPIEWA 

Nini, olo mÓj próg. Owadzie"cla lat Ninl, ola mój pr(,g - . 
pary2unóg,nadnami Bó~ Miłości kwiat p~~Y.ż u ?Ó~I nad nam'. Bóg ... 
Ninl tyś siodkajak miód .Więc przytul się Nml, tys slodka jak mIód. 

, Mlłośri cud! I kochaj mnie Miłości cud! 
Pawiom dziś Ninl, ola mój próg -
O czem snisz Pal'yi u nÓg. nsd n"ml Bóg ... 
Nadszed l czas Ninl, tyś slodka jak miód. 
By ślub poląc"yl nnS . Mllosci cud! 

Pod dachami Paryża 
W I'olach g/6wn)'ch ALBERT PREJEAN I POLA ILLERY 

Następny program •• ANIOŁ MlLO"CI·. W roll głównej Doiores deI Rio 

Pocz"tek seansÓw. w dni powszeduie o godzinie 4-ej, w soboty, niedziele 
i święta o godzinie 2-cj. Ostatul seans o godz. 9.1~. 'a pier"szy seans 

wszystkIe miejsca po 60 gr. 

M 
I 

R 
A 

Ilu!. Limanowskiego 37. KI'no-teatry ul. ChrobreJ(o 10. I I Teleron li9-iS. Telefon 216-40. O 
D~iś i dtli Mstępuych wi~ll(i podwtjny program \ 

I . 
Monumentalny f Im polskifj produkcji 

Z ~snu~ ! ~ ~i~ ~j8ki~O ~s~~ a 1\ A 
T. DOSTOJEWSKIEGO 

Skrzywdzeni i poniżeni Z 
Arcydzieło fIlmowe w 9 aktach z prologipm, w roli gl. 

utalentowana gwiazda filmowa LILl ROM SKA 
II 

• z 
WILLIAM DESliOSD kr61BtlnSacjonisłó w w w;plkim \ 
sensucyinym fIlmie r· t. PRAWDA ZWYCIĘżA z A 

cyklu Ni~znanego ryCt'J"1.1\ . \ 

Pocz. seansów w dnie powszednie o g. !, w sob., niedZIele I 
I święta o godz. 12 w pol. N a wszystkie pierw. se anse ceny !lO gr. 

~r l' r A ~tiś premjera. Oouglas Fa,'rbanks w Ilajnow-

~ J 
rl' F ".nomen1Llny . szym prze-

l 
I bOjowym dramacie, u_nulJm DA tlt\ taJ.ruuie d"orn 

K l U R Żela;~~"'~aska 
C 
IE 

CHA 

w 1 Hu wielkich aktach prudukcji amerykańskipj 
Hłyullej powiellt-i A Dumasa. 

wg 

Następny ohraz 

" 
HA LKA " 

Początek eeansów w dni pow. o god2i. 4 pp" w 
soboty, niedziele i świQta o godz. 12-teJ w pol. 

Gd y potrzebujesz obuwia 
damskiego i dziecinnego 
Spiesz się do fi rmy 

St. M I erzwińskiego 
ŁÓDt, ul. Zgier ska Nr. 7 (dom mały). 

Wejdzies., .al.twl .. I ambaras caly. 
Towar pierwszorzędny, robota trw&ła. 
Firma solidna, a cena mała. 

Przyjmuje takte reperacje I obstalunki. 

Ogłoszenia drobne 
A MBBLE. SypialnIe, poszukUję pokoju w 

okomeja, j • s lon, okolicy Placu Rey 
mahon, róża, d~b, sto- monta, lub ul. ż.
łowe, orzech, ga.rdero- rom ski ego. Lipowej, 
by, 8zaty, łótka, kre- Odaoshlej. Oferty pro
den"y. Sprzedaje za "zę skladać z cen" 
mienia tani o na raty do adminlstr. ,Ozien
Stolarnia ulica War- nlka Lódzklego' pod 
8Z&wska 16 przy Na- .Cena", 
plÓrkowslrJego. -o~;:'to":m-:a-:n-ę-s"kr-z-y-n-

k ow 1\, ta pozan, 
Idankę, krzesla dę
bowe, otomany uży-Getrypart~~~· n~~ 

prawić najCorZystnlOj 
w pracow..ni Kadyn
sklego, PIotrkowska 
nJ. 82 w podwórzu. 

I 
wane, robota solidna, 
fILnlo sprzedam. KI
JJilsklego 160. Prlez
dzieckI. 

- --; -. - ;', .- -,.---

~r ~ ~ __ ,~ .~.~:. .:... ... ~ - .. '.:::_~ ~"'~~ ~~- ;.-!-.~ ... 
p oszukujemy kIJ ku p ragnie poznać pan-

wymownych Inte- nę, jasno-blondyn-
ligentnych Panów I kę do iat 23, kawaler 
Pań jako propagan- na słanowisku, posla 
dźlstów. POsada stala. da nieruchomość war 
Wynagrodzenie: pen- toścl 20000 .I. ·w celu 
IJa I prowizJa. Zglo- matrymonjalnym.Oter 
8zenta z dokumenlA~ ty możliwie z foto
mi w kierownIctwie grarJ~ proszę skladać 
okręgu Traugulta 8,. do .Dzlennlka Lódo
II p. rront w. ponle- kICI$0· pod SŁano w-
d.lalek od 10-131 od coosć·. • 
!..6=-H~. p. p. ___ _ 

Brunet lagodn.go u
sposobienia na po

ważoem, stanowisku, 
pragnie poznać pa
nienkę do lat 22 w 
,. elu matrymonjalnym 
Łaskawe olerty do 
.OzlennikaLódzklego· 
Hub .RS.-

M lo d a, przystojna 
panna muzykalna 

pragnie poznać mlo
dego pana do lat 30. 
Cel malrl"monjalny. 
Olerty składać do ad
mlnlslracjl .Dziennl
ka Lódzklego' pod 
,..Jesleńo(. 

Blondynka, m I O d a, 
miłej powieT1chow 

nOSei, nadzwyczaj plęk 
nej budowy, lat 20, 
pragnie zapoznać pa
na do lat 25. Cel )tła
tl'ymonJalny. • Oferty 
do .Dzlennlka Lódz-

M IOdy, p"ystojny, 
. kawaler, lat 2~, 

praJ!;nle poznać pani,! 
szatynkę, {sympfttycz
n'l, miłego usposobie
nIa w celu towarzy
skim. Cel matrymon
jalny nIewykluczony. 
Olerty "ub .Amo,.. .. do 
,Dziennika Lódzkie
go", 
A IIredzl. mam list 

przyjdż o 8-ej w 
tęsknIę.. c • e k a m 
Laura. 

z redukowany wo-
źoy s~dowy Po

lak, 28 lat, energicz
ny, zdrowy poszukuje 
jakleA;okolwlek zaję
cia ch oćby na utrzy
manie. WIadomość: 
.Tyndrink' VI Opll
lówku kolo Kalisza. 

kleA;o' sub • Tęskno-
ta·. '2.SCS2S2S2SaSCS 

,.... ~ , • Za wiersz milimetrowy l-lamowy (~ łamy): przed leketem I w tekśole 60 gr., za tekstęm I komunikaty łO gr., nekro-
,-,Cn.y c>gs.C>SZCn.. logi - 30 gr., zwyczajne za l wler"z miJJm, (strona 8 łamów) 12 gr .. ogloszenla drobne 12gr., za .... yra. naJmnIejsze 

,I. 1.20, dla poszukujł\cych pracy !O gr., naj mnIeJsze oglolzenle I zł. - Ogłoszen.la zamlejlcowe o 30 proc. drobj, 
1IIIIIIIIIII_IHIUIHIIIIIIIIIIIIIOUUIIUII_III11IU1IR1UIIIIIIIIIIIIIIIIIIIUII firm zagranloznych o 100 proc. drohj. Za terminowy druk ogłoszeń, komunIkalów I ofiar admlnlltracj a nIe odpowiada. 

C e n y p r e n u m e r a t y: mle"ięczl!'e VI Łodzi zl. 3.60, na prowincji zl. ~.10, za odnoszenie do domu łO gr. - Prenumeratę przer .... ać mama tylko l-go l I~-go kaMego mlelił\Oa. 

Redaktor: Józef Przyby Iski. Za wydawnictwo: Edmund Blatewski. Druk H. Tarkowsklego, Cegielniana 19. 
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